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Z przemówienia Prezydenta Sokołowa w Krakowie.

Pooczas przyjęcia przez Org. sjomsły 
czn~ w  Krakowie w dniu 27 bm. wyglo 
fiU Prezj dent Egzekutywy Światowej 
U lg . Sjom, Nachuim Sokoło*- dłuższe, na 
der interesujące przemówienie, które po 
niiżej w streszczeniu podajemy:

Sytuację obecną w ruchu sjonistycznym okre 
ślić można pokrótce: Dużr trosk i zmartwień, 
ale zarazem dużo pociechy i nadzicji Właści­
wie określenia te są zwyczajne w  życiu sjonisty 
:znem. jednak .noże nieco intensywniej obja­
wiły się one w  okresie między ostatnią a nad­
chodzącą sesję A. C. wskutek pewnych zmian, 
zaszłych w Erec Izrael. Skończył się okres rzą­
dów lorda Plumera a wiadomo, że każda zrrna" 
na osobista w  rządzeniu krajem, którego kon­
strukcja prawna jest ezemś nowem, nieziuccha , 
nizowanem, gdzie niema tradycji, gdzie prawo 
nie stoi wyżej od osoby, jak n. p. w takim kra­
ju, jak Anglja czy Francja, że w  tych warun­
kach każda zmiana wywołać może pewne nie 
zadowolenie obawę zawiedzenia nadziei ltd. 
Z  tych też względów wTieikie ma znaczenie oko 
Pczność, kto > iak będzie w przyszłości zarzą­
dzał krajem. Pierwszą zmianę na stanowisku 
Wysokiego Komisarza po ustąpieniu Herberta 
Samuela przyjmowano z c;ężkiem sercem; tru­
dno bvło wyrzec się tego niejako sentymentu, 
że przecież Wysokim Komisarzem yst Żyd. je­
dnak nie można było temu przeciwdziałać, gdyż 
W państwie brytyjshBem istnieie szablon, me 
.dopuszczający do przedłużania kadencji rzą­
dów Wysokich Komisarzy, chyba tylko w  cał­
kiem wyjątkowych, specjalnych wypadkach. 
Nasłały rządy lorda Plumera, które uważać na 
leży za rządy wojskowe, bardzo korzystne dla 
pacyfikacji kraju, pacyfikacji leżącej w najży­
wotniejszym naszym interesie. Jeśli dodamy 
do tego dopuszczenie Żydów do robót publicz­
nych. umożliwiające przezwyciężenie bezrobo­
cia, to rządy ustępującego lorda Plumera uwa­
żać należy za zadawalające- Obecnie na stano­
wisko Wysokiego Komisarza przychodzi nowa 
osobistość, wykazująca dobre przygotowanie na 
to stanowisko- Nie chodzi tu o przygotowanie 
sira Clmncellora przez nas w tern znaczeniu, ze 
informowaliśmy go o naszych dążnościach w  
Paleatvnie. Takie przygotowanie i uspasąbinnie 
na rzecz sjonizmu sięga wszędzie, czynimy w  
.ym kierunku, co tylko jest możliwem, a je­
dnak nie jesteśmy w  możności stworzyć kolo 
nas samych filosjonistów. Mimo wszystko istnie 
ją koła anfysjonistyczne, istnieją Arabowie, 
istnieją gorsd od Arabów Żydzi i nie każ Jego 
udaje si^przeknnać o słuszności naszej sprawy. 
Pi zygotownnie sira Chancellora do objęcia sia 
nowśjca Wysokiego Komisarza w  Palestynie 
jest znacznie lepsze, jest niemal cudowne i 
wprosi podziwiać należy, jak czasem w  historii 
wytwarzają gie zbawienne analogie 

Wiadomą jest rzeczą, że żydostwo żadnego 
kraju nie wykazuje tak wielkiej ofiarności i 
zrozumienia dla oiibudowy Erec, co szczupłe 
liczebnie żydostwo południowej Afryki. Jedna 
cyfra zilustruje należycie przywiązanie żydo- 
stwa południowo-afrykańskiego do idei *joń-

sldej. Na 50,000 żydów dochody Kertn Hajesod 
z tego kraju wynoszą rocznie 150,000 funtów 
szt., czyli trzy funty na duszę Za chwilę wyka­
żę sktfd się io bierze, że żydostwo tamtejsze 
jest, jeśli me lepsze, to w  każdym tazie inne, 
aniżeli gdzieindziej.

P°żenie nasze do większości w Palestynie 
jest .narazie marzeniem, coprawda lakiemsa- 
mem marzeniem sjonistycznem, jakch nieje­
dnej realizacji guz dożyliśmy, i niewątpliwie i to 
marzenip się urzeczywistni. Narażą przycho­
dzimy do Palestyny jako niosący kulturę, przy 
chodzimy z elektrycznością, przychodzimy z ce 
mentem. Dążymy do rozwoju diobuego przemy 
siu domowego, stanowiącego bezsprzecznie na] 
uroższy element wytwórczości kraj >wej. W  
Tel Awiw element ten jest szczególnie liczny, 
a w iadomą jest rzeczą, że Żydzi ceiują w  pra­
cy *w przemyśle domowym. Rozwój jego jest 
teinbardziej pożądany, ileże nie nastręcza wiel­
kich proLlemów socjalnych i rozwija się nale­
życie, mając tylko jedno zapewnione: rynek
zbytu A  te rynki zbvtu w  Palesty­
nie i w  jej sąsiedztwie są coraz liczniejsze 
Konsim.cja krajowa rozwija się należycie. Daw  
ne pojęcie „jiszuwu**, jako dążności do osiedle 
nia się na roli, zmieniło się całkowicie- Jiszuw 
oznacza dziś ucywilizowanie kraju na wzór in­
nych kwitnących krajów, oznacza rozwój rol­
nictwa, ogiodńictwa, przemysłu, handlu, damę 
wszystkim mieszkańcom możności pracy- Oto 
są czynnika, zapomocą których wyrównać mo­
żemy brak większości w  kraju, to jest waru­
nek powodzenia naszej akcji.

Mimo wszelkich teoryj i haseł istnieie róż­
nica niezaprzeczona między poszczególnymi ra 
sami, a najlepszym tego dowodem jest kraj, w 
którym od? i rwo był Wysokim Komisarzem sir 
Chancellor, kra] Rhodesia w południowej Afty  
ce. Zaledwie przed pół wiekiem tery tor jum dzi 
kie, niezbadane, zam.eszkałe przez czarnych tu 
byków, zamieniło się dzięki kolonizatorsk'iej 
działalności zainicjowanej przez wielkiego 
awanturnika, militarystę i kolonizatora, nowo­
czesnego conquiscatora Cecila Rhoder a w kraj
0 bajecznem bogactwie, zupełnie niezawisły, 
połączony z imperjum brytyjskiem jedynie oso 
bą króla. Stworzona w celach kolonizacji Char 
ter Company dzięki miljonowym wkładom do­
prowadziła kraj ten do obecnego rozkwitu, a 
zaznaczjk należy, że Rhodęsdę zamieszkuje 
zaledwie 30,0u0 ludzi białych Podobnie przed­
stawia cię rzecz w całej południowej Afryce.
1 tu leży zagadka zrozumienia problemu pa­
lestyńskiego przez żydostwo południowej A fry ­
ki. Żydzi tamtejsi mają jeszcze w żywej parnię 
ci, co zrobiono w południowej Afryce dzięki 
energicznej celowej kolonizacji, toteż, Widząc 
ciężką pracę na? za w Palestynie, nię mogą 
oprzeć się uczuciu protestu z powodu zbyt po­
wolnego tempa pracy- Wszak oni sami s ą  ko­
lonistami i pionierami w  swoim kraju-

Z takiem przygotowań em przychodzi do Pa 
lestyny nowy Wysoki Komisarz, który byl 
śvriadlriem tego, co kulturalna rasa białf potrą

fi-ła w  krótkich laiach kilkudziesięciu zdziałać w  
Rhodesji i południowej Afryce. Z takiem przy; 
gotowaniem sir Chanceuor należycie potrafi oh 
oenie i zrozumieć doniosłą rolę kulturalną, jaicąi 
Ż y d z i mają odegrać w  i ozwoju Palec :yny. Mo­
żliwości w  Erec są istotnie *ozległe, a głównie 
w  dziedzinę przemysłu. Rzecz jasna, że dopóki 
niema należytych środków, trudno jesi mówić 
o masowej aiiji, Problem aly" iiie leży w  takiem, 
czy innem narządzeniu w ładzy. Władca nie rac? 
że tu wiele zaszkodzić, tu sama istota rzeczy, 
sam fakt niemożności zadudnienia mas eniigran 
tów, ścieśnia ich liczbę aby liczbę tę zwięk- 
szyć, musimy zwiększyć pola pracy. Te możlr 
wości istnieją, i to bardzo wielkie. W  pierw­
szym rzędzie należy tu właśnie rozpt częta bu­
dowa portu, w  Hajfie. Znaczenie budowy tego 
portu jest, zarowno dla rozwoju samego kraju, 
jak i ze względu na znane zainteresowanie, ja.-1 
kie dla morza okazuje Anglja, pierwszorzędne, 
Port ten stanie się z  czasem także punktem wyi 
ścia dla eksportu towarów z Sydi i Mezopota 
mji. Obecnie chodzi o to, by jaknajwięcej robot-, 
ników żydowskich znal? zło zatrudnienie przy, 
budowie portu. Jest to zagadnienie dość skom­
plikowane, gdyż robotnik żydowski posiada inH 
ną stopę życiową, niż arabski i  większe lyma-t 
gania. Jeśb chodzi o to, czy 2y<’zi na<tają sid 
do pracy portowej, to dość spojrzeć było na ofl 
tedoksów z  Kozienic, czy Jabłonny, zajętych 
ochoczo przy suszeniu bagien, któreito pracy a 
pewnością nigdy me Znali w  swych jeszibo- 
tach. Żydzi posiadają r iezwykłą zdolność spe-t 
cjalizowania się we wszystkich dziedzinach prąd 
cy. Pow tarzam, że istotnym jest nie pruciem alt 
ji, tylko proolem pracy. Emigrować będzie moi 
gło do Palestyny tylu ludzi, ilu znajdzie w  nief! 
pracę. Jest to problem czysto ekonomiczny i tyS 
ko na ekonomicznych podstawach dający 
rozwiązać.

Spodziewam się, ż© nowy Wysotó Komkan 
okaże zrozumienie dla roli, jaką eiement żydo 
wski odegrać może przy rozwoju kraju, a jeśł 
dodamy do tego, że w  ostatnim czasie silne sfe 
ry finansjery żydowskiej w  Ameryce przystępu 
ią do współpracy, acz z pewną, zreszti bardzo 
pożądaną w  kwestiach ekonomicznych ostrożno 
ścią, to możemy spokojnie soogLcdać w  przy , 
szłość w tem przekonaniu, że stoimy u progi 
pomyślnych czasów. Aby pożądane lezułtaty o  
siągnąć, musimy' jednak wszysej zttóvtk) na 
małjch terenach, jak i na wiekiem ioruim otta- 
zać zjednoczenie-, zwartość i ofiarną pracę dłb 
naszego ideału.

Wielka akademia palestyńska 
w Gdańsku

2 udziałem Nachuma Sokołowa.
Gdańsk. 29. i l. ŻAT. Odbyła się tu wiekia * -  

kademja przy współuozialo Nachuma Sokołowu 
oraz przedstawiciela Keren Hajesoś w  Niemn 
Czech p. Markusa. Delegat niemiecki przy Lidze 
Naroaów i jak wiadomo przewodniczący korni 
tetu propalestyńskiego w  Niemczech hr. Larns 
dorff nadesłał depeszę powitalną treści: życzę 
dużo powodzenia waszej działalności, zn ierza- 
jącej do utworzenia wielkiego dzieła odbudowy 
Palestyny, zgoonego z duchem Lig. Narodów. 
W dniu dzisiejszym p. Sokołow i Markus złoży 
li wizytę p-ezyd-entowi senatu gdańskiego P- 
Sahmowi.
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Fundusz dyspozycyjny min spraw wewn.
skreślony w II. czytaniu 

Wczorajsze obrady komisji budżetowej.
Tajne posiedzenie o,*, djarjusz

sejmowy
Warszawa. 29. 11. (Sin) Na dzisiejszym przed 

poiudniuwcm posiedzeuiu komisji budżetowej 
poseł Wyrzykowski (Wyzwolenie) referował 
budżet Sejmu i Ser.atu. W  trakcie dyskusji za 
szedł fakt niebywały, a mianowicie jeden z po 
słów. p. Polakiewicz zażąda! posiedzenia po­
ufnego. Zduwaioby się, że na poufnem posiedze 
niu omawiane będą sprawy natury państwowej, 
posiadające doniosłe znaczenie, a które utrzy­
mać naieży w  tajemnicy. Tyinczasem po zarzą­
dzeniu ponownej jawności poseł Dąbski (Stron, 
cbł.) oświadczył, że opinja może być zaniepoko 
jona tą tajnością, czy nie idzie tu o jaką zdradę 
stanu, lub coś podobnego. Niech więc opinja pu­
bliczna wie, — oświadcza mówca — że jeden 
z kolegów, a mianowicie p. Polakiewicz zaata 
kował djarjusz sejmowy, a inni go bronili. Nale 
ży stwierdzić, że poseł Polakiewicz zarzucił 
kierownikom djarjusza sejmowego stronniczość 
Na czek djarjusza sejmowego stoją tacy ludzie, 
iak znany literat Karol Irzykowski, którzy stoją 
zdała od wszelkiej polityki. Przewodniczący ko 
misji pos. Byrka oświadczył również na komisji 
że na przyszłość będzie bardziej ostrożny w o- 
głaszaniu tajnych posiedzeń. Na tern obrady za 
kończono.

Na posiedzeniu popołudniowem oczekiwano 
*  wielkiem zaciekawieniem, jak w y p a d n i e  gioso 
wanie nad budżetem ministerstwa spraw we­
wnętrznych, szczególnie nad pozycją funduszu 
dyspozycyjnego.

Glosowanie nad budżetem 
min. spraw wewnętrznych

Przy paragrafie funduszu dyspozycyjnego za 
brał głos poseł Trąmpczyński, który w imieniu 
endecji zgłosił następującą deklarację:

„Minister Składkowski na posiedzeniu komi­
sji budżetowej oświadczył m. in., że minister­
stwo przeciwstawia się wszystkim żywiołom 
skrajnie nacjonalistycznym, niezależnie od wy­
znania i narodowości Walka z nacjonalizmem o 
bo wiązuje ministerstwo zarówno w stosunku
do przedstawicieli nacjonalizmu polskiego, jak budżetu ministerstwa rolnictwa.

Cztery wnioski konstytucyjne B. B.

Unda, czy p. Grynbauma.
Oświadczenie ministra nie odróżnia stanowi­

ska społeczeństwa polskiego, stojącego na grun 
cie państwowym od stanowiska grup mniejszo 
ści narodowych, które w swych organach i dzia 
łaniach występują przeciwko państwu polskie 
mu. Oświadczenie to jest bezprzykładne. Wyka  
żuje ono zamęt pojęć u ministra mimo dobitnie 
ujawnionych dążeń separatystycznych przez 
kierowników poszczególnych grup mniejszościo 
wych. Wobec tego klub narodowy oświadcza, 
że głosować będzie przeciwko kredytom na 
fundusz*4.

Poseł Rataj proponuje fundusz dyspozycyjny 
w sumie 3 mi-ljonów.

Poseł Prager (PPS) oświadczył, że nie ma 
nic wspólnego z motywami pos. Trąmpczyńskie 
go, że jego stronnictwo inaczej się zapatruje na 
zagadnienia narodowościowe, ale wobec tego 
że stronnictwo nie ma zaufania do ministra, 
głosować będzie przeciwkc funduszowi dyspo 
zycyjnemu. Z tych samych motywów głosują 
przeciwko funduszowi poseł Dąbski w imieniu 
Stronnictwa Chłopskiego oraz poseł Chrucki.

W  głosowaniu przyjęto głosami PPS, W yzwo  
lenia, Stronnictwa Chłopskiego, narodowej de­
mokracji i Ukraińców wniosek o skreślenie ca 
łego funduszu dyspozycjuego w  kwocie 6 miljo 
nów.

Jest to drugie czytanie, nie jest wykluczona
naprawa sytuacji w  trzeciein czytaniu.* * •

Z innych zmian przeprowadzonych w  budżecie 
(ogótem wniesiono 87 poprawek) wymienić należy 
przyjęcie poprawki PPS , W yzw o len ia , Stronnictwa 
Chłopskiego, aby w dziale dochodów kwotę z opłat 
za paszporty zagraniczne zmniejszyć o milion zł. 
W  wydatkach zwyczajnych w  zarządzie centralnym 
na wniosek posłów Prage ia , W oźm ckiego, Dąbskie 
go poczyniono cały szereg skreśleń, a mianowicie 
zmniejszenie uposażeń o 204.881 zł. .lest to obniżenie 
o 10 procent w  związku z redukcjami personaInemł. 
Różne wydatki osobowe obniżono o 3.112 z ł.  podró 
że służbowe i przesiedlenia obniżono o 68.047 zł., 
wydatki biurowe o 58.113 z i. Ponadto na wniosek po 
sla Dzierżawskiego obniżono wydatki na środki loko 
mocji o 10.333 zł., wreszcie z paragrafu inne wyda 
t-ki uchwalono przenieść pozyc.ę 23.500 zł. na studja 
nad zorganizowaniem mleczarstwa i chłodnictwa do

Warszawa. 29. 11. (Sin) Dziś pod przewodnie 
łwem posła Makowskiego (BB) odbyło się posie 
dzenie komisji konstytucyjnej. Poseł Makowski 
zaznaczył, ż© oprócz propozycyj BBW R  w  spra 
4?ie zmiany konstytucji ustalono, że dotych­
czas istnieją tylko dwie propozycje uzupełniają 
oe, posłów Rataja (Piast) i Komarnickiego (Ki. 
nar.). Po oświadczeniu formalnem przewodni­
czącego, przystąpiono do referatu posła Piłsud­
skiego (B. B.) co do dotychczasowych propozy 
cyj. Z kolei wywiązała się dyskusja, po której 
poseł Piasecki w  imieniu B B W R  złożył 4 wnio­
ski, któreby komisja miała zaproponować Sej­
mowi.

Pierwszy wniosek zmierza do zniesienia ty tu 
łu ustawy: „zmiana postanowień ustawy z dnia

Muzułmanie żądają usunięcia ży­
dowskiego oficera policji przy 

Ścianie Płaczu
Jerozolima 29 11 ŻAT. Najwyższa rada mu­

zułmańska wręczyła rządowi palestyńskiemu 
memorandum domagające się zakazania ż y ­
dom umieszczania jakichkolwiek przedmiotów 
ruchomych przy Ścianie Płaczu. Nadto rada 
domaga się usunięcia pełniącego przy Ścianie 
Płaczu służbę żydowskiego oficera policjil, gdyż 
zdaniem rady jego obecność tamże sankcjonuje 
w  pewnym stopniu roszczenia Żydów do Ściany 

Należy stwierdzić, że naskutek memorjału 
rząd wyznaczył do służby przy Ścianię Płaczu 
oprócz żydowskiego również muzułmańskiego 
oficera policji.

17 marca 1921“ (kostytucji Rzeczypospolitej). 
Drugi wniosek wzywa posłów, którzy chcą wy 
stąpić z wnioskami o zmianę konstytucji, aby 
uczyniło to w terminie dwóch tygodni. Trzeci 
wniosek, aby komisja konstytucyjna w ciągu 
dwóch miesięcy przedłożyła sprawozdanie o 
wniosku w  sprawie zmiany konstytucji i czwar 
ty wniosek, który głosi, że komisja, podzielając 
poglądy o potrzebie przystąpienia do rewizji 
konstytucji i dążąc do stworzenia odpowiednich 
przepisów regulaminowych, wnosi: Sejm przy­
stępuje do rewizji konstytucji i w tym celu uzu 
pełnia się regulamin sejmowy. Po krótkiej dys­
kusji formalnej postanowiono dyskusję odro­
czyć.

Skład sądu marszałkowskiego 
w sprawie Polakiewicz - CLmcki

War»zawa, 29 11 A W . Celem zlikwidowania, 
zajścia pomiędzy posłem Polakiewiczem i Chru 
ckini został p o w c 'n y  sąd marszałkowski Z  ra 
nwenia posła Chii< Jdego występuje jx>seł Jtyiżak 
(PPS). W  druu ił^SAęjszym poseł Polakiewicz 
Łuproponowęf ze ,swej^ su >ny jako arbitra po­
sła Barańskiego (B B ) Na uperarbUra powo­
łany został os Ghaf a*ti (  h. D .)

Kondoh cji AJtflfa Nowac/yó 
skfego dl? w  Chruckieyo

(Te efonem o -  -atarego korespondent^)
Warszawa z9 t (S in ) Jak się dowiadujemy,' 

Adolf Nowatzyńskfl wysłał lisi % wyrazami 
współczucia dó posła Chruckięgo z powoai 
pości na niego.

oai. na- 

!
Doktoraty wedie starej ordynacji 

tylko do końca roku 1930)31
Warszawa, 29 11. Na ostatńiem posiedź miu 

sejmowej komisji budżetowej rozpatrywano po 
nownie poza porządkiem dziennym wniosek po 
sła Lesera z Koła Żydowskiego w sprawie prze 
sunięcia terminu możności uzyskania doktoratu 
na wydziale medycznym i prawnym dó końca 
roku 1932 W  nieobecności wnioskodawcy komi 
sja zmieniła pierwotną uchwałę w tym kierim 
ku, że przesunięto termin prekluzyjny zdawa­
nia egzaminów na wydziale prawnym i medy­
cznym wedle starego syslemu tylko do końca 
roku szkolnego 1930 31 rozszerzając tę u-tawę 
na absolwentów Wolnej Wszechnicy. Poseł Ję 
drzejewicz (B B ) zgłosił wniosek żądający »Jcre 
ślenia artykułu dotyczącego Wolnej Wszechni­
cy. jeddnak wniosek ten nie uzyskał większo­
ści-

Polska misja lotnicza w Paryża 
i Londynie

Paryż 29 11 (A W ) Dziś rano przybył do Pa­
ryża szef depart. lotniciwa pułk. Rayski w to­
warzystwie pod pułk. inż. Filipowicza, szefa wy 
działu technicznego cywilnej komunikacji lo­
tniczej. Obaj szefowie zabawią w Paryżu kilka 
dni poczem udadzą się do Londynu. Celem ich 
podróży jest zapoznanie się z 003 niemi do­
świadczeniami z zakresu techniki lotniczej w  
związku z mającem powstać przedsiębiorstwem 
lotniczem państwowem ..Lot", które zostanie 
uruchomione z dniem 1 stycznia 1929.

Nabożeństwa w synagogach 
palestyńskich na intencję króla 

Jerzego
Jerozolima. 29. 11. ŻAT. W e  wszystkich syna 

gogach gminy Agudas Izrael odbyły się nabo­
żeństwa na intencje chorego króla angielskiego. 
Również naczelny rabin Kuk nakazał odprawić 
nabożeństwa we wszystkich podlegających je­
go nadzoiowi synagogach.

Dalsza poprawa
Londyn. 29. 11. (A W ) Polepszanie się stanu 

zdrowia króla Jerzego czyni dalsze postępy. O- 
statnią noc krói spędził bezsennie, ale -względnie 
dobrze. Książę Walji jest już w drodze do Lon 
dymu 1 przybędzie okołc 24 grudnia.

Komentarz n enrecki do wizyty 
rumuńskiego min. spraw. zagr. 

w Polsce
BerUin. 29 11 (A W ) W  związku z wiadomo­

ściami o przybyciu do Warszawy ministra Mi- 
ronescu oświadcza „Boęrsenzeitung". że oficjal­
na ta wizyta odbywa się niewątpliwie z poleca­
nia generała Le Ronda, który jest sprytnym re­
żyserem całej tej akcji, zdążającej do stworze­
nia frontu antyniemieckiego.

 o -----

Ohydna heca antysemicka 
w Frusacb wschodnich

Królewiec. 29. U . W  Królewcu, jak również 
w  całej okolicy Prus Wschodnich warosła w  
ostatnich dniach znacznie liczba wykroczeń a i  
ty żydowskich ze strony narodowych socjali­
stów. Od kiiku dni co wiocżór odbywają się de 
monstracje antysemickie z transparentami o ró 
żnych napisach żydożerczych, jak np. „Niech 
zdechnie Żyd" (!) i inne. Budynki instytucyj ży 
dowskich pokrywane są znakami swastyki. Po  
wsiach objeżdża# grupy cyklistów, organizu­
jąc zgromadzenia, podżegające ludność tamtej­
szą i ubliżając mieszkańcom żydowskim. „Zen- 
tralverein der deutschen Juden“ podjął inter­
wencje u władz domagając się ukarania win­
nych uprawiania hecy antyżydowskiej.
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Wygnaniec Troci
Ztołahy na wygnanie Lew  Trocki dał znak 

żyda. Jest nim książka, która ukazała się osta 
mik. na półkach księgarskich w  Berlinie nakła­
dom Avalun-Verlag w  języku niemieckim p. t. 
„Obecna sytuacja Sowietów1*.

Książka ta, to jeden z najbardziej interesują- 
v*fch dckumernów obecnej chwili w  rozważaniu 
sytuacn obecnej Rosji. *s’iążika niezwykła L.. 
tragiczna

Wrócimy do niej obszernie niebawem, nara- 
rft dajemy poniżej zwięzłe jej streszczenie:

RZą D Y  TERROk U
« — Bezpośrednie zadanie, jakie sobie postawił 

StatLi —  pisze Trocki —  polegało na tern, by 
stworzyć rozłam w  partp, a tą drogą pozbyć 
się wszystkich, niewygodnych dla siebie ludzi, 
zniszczyć opozycję i przerazić członków partii 
r e g le m  terroru.

Stalin dąży nietylko do zgnębienia opozycji 
—  on chce ją zgradzić zupełnie i wymordować. 
Dąży do tego nieubłaganie, z całym cynizmem. 
A w  tym celu najgorsze elementy partyjne, zde 
moralizowane władzą, która została im powie 
rzona, oślepione biurokratyczną nienawiścią do 
opozycji, przygotowują Tenmdoi’ —  dzień upad 
kn rewolucji.

W  jakim kierunku rozwija się aparat sowie­
ckiej państwowości w  ciągu os ta lnica *ai? Czy 
zmniejsza się stopnx)wo przepaść, dzieląca rzą 
dzących od rządzonych? Odpowiedzieć można 
na to jedynie pizecząco.

Sowiety w  miastach —  główny organ, mają­
cy śeągać robotnicze elementy do władzy —  
straciły całkowicie swe znaczenie. Jeżeli doko­
nała się jakakolwiek przemiana w ustosunkowa 
nui sił społecznych, to jedynie na niekorzyść 
proletariatu. Reakcyjne elmenty biorą górę w  
życiu wewnętrznem państwa.

Władza sowiecka jest bezsilną obecnie wobec 
niesłychanej samowoli organów wykonaw­
czych. Nienawiść ludności podsycają ciągle
..konstruowane** procesy polityczne, o których 
kłamliwości nikt juz nie wątpi.

Zresztą —  pisze Trocki —  istotna władza
znajduje się w  rękach prezydjum PoLt-biura. Ro 
bi ono, co chce, me oglądając się już zupełnie 
na opinję komisarzy ludowych. Wszystkie ter 
miny nowych wyborów są systematycznie od 
raczane, a małymi sowietami w  miastach trzęsą 
dwaj specjalnie wyznaczeni pizez polit-biuro 
kierownicy.

Ostatnie dwa lata, rujnujące wszelkie trady­
cje rewolucyjne, przyniosły niema' doszczętnie 
zniszczenie dyscypliny parytjnej W partji kwi­
tnie protekcjonizm, biurokracja. „Stosunki fami 
fijne“ decydują nietylko o losach ludzi, ale i o 
najważniejszych sprawach państwowych. Anty 
semityzm panuje w  partji komunistycznej co­
raz większy, dorównując]7 niekiedy tradycjom 
„czarnej sotni".

Trocki pirzytacza szereg danych cyfrowych.
Oióż 1 stycznia ly27 r. partja komunistyczna 

składa się z: 430.U00 robotników zatrudnionych 
w przemyśle, 15.700 robotników rolnych, 
308.000 chłopów z których conajmrhej połowa 
pracuje wpaństwowych przedsiębiorstwacn i 
462 tysiące urzędników, z których połowę sta 
nowią robotnicy.

W  ciągu bieżącego roku partja straciła 100 
tysięcy członków z pośród robotników zatrud­
nionych w przemyś.e, a więc z pośród prawdz; 
wegc proletariatu, reszta zaś członków, z in 
nych kategeryj —  to najbardziej chwiejny, nie 
pew ny element w partji, szukający w  niej jedy 
nie sposobu zapewnienia sobie egzystencji.

Prawdziwy proletariat wychodzi tedy z par 
t;i — pisze Trocki —  choć dziś doszło do tego, 
że robotnik, porzucający partję, skazany jest 
ńa bezwzględne bezrobocie. Partja nie interesu 
je s.ę najzupełniej życiem robotniczem, warun­
kami pracy, zarobkami itd. Cała jej dziaialność 
ogranicza się do zakładania lub podtrzymjwa­
bia egzystencji „kiubów**, które w gruncie rze 
czy są albo szynkami, albo siedliskiem nudy, do 
których nikt nie chce uczęszczać.

Na szczytach partji trwa od dwóch lat zażar

[i oskarża Stalina
ta bezwzględna walka. oTczy się ona w  łonie 
partji, między odpowiedzialnymi kierownikami 
Konflikt Stalin— Ryków  zaczyna nabierać coraz 
bardziej dramatycznych cech i kto Wie —  ironi 
cznie zapytuje Trocki —  czy  Ryków  nie odwie 
dzi mnie w  mojem „zacisznem ustroniu**.

SYTUACJA POLITYCZNA
Cały kurs polityki partyjnej i politycznego 

biura partji —  powiada Trocki —  jest z gruntu 
fałszywy.

Od czasu śmierci Lenina partja stacza się. 
ChwiejnOŚC polityki sowieckiej, jej oombastj^  
ność ośmieszyry ją na forum światowem. Sytu 
acja polityczna w  chwali obecnej jest znacznie 
gorsza od położenia w  latacn 1923— 1925. Obe­
cnie Sowiety wchodzą w  okres, kiedy raz pc 
raz zrywane będą stosunki z państwami ościeu 
nemi, nawiązanie których kosztowało tyle tru­
du.

Nie oznacza to jeszcze wojny, albo jej możli­
wości —  ale znamionuje, niezwykle ciężki okres 
naprężenia stosunków międzynarodowych.

Kurs polityki obecnej to —  zdaniem Trockie­
go —  jeden wielki bluff. bez żadnych podstaw 
mówi się o rewolucji świacowej, obiecuje się 
„raj na ziemi ‘ chińczykom i murzynom, w ów ­
czas gdy głodna zmazerowana ludność Rosji 
dowiaduje się o wywożeniu zboża zagranicę, ży 
wiąc się, jak za najgorszych czasów otrębami, 
i wystając na mrozie po kika godzin dla zdo 
tycia jednej szpulki nici lub paczki gwoździ.

Zwrot ku polityce koncesynej nazywa Troc­
ki naiwną łatwowiernością lub zbrodniczą ma 
cłńnacją państw obcych.

Jeśli się liczy na dopływ kapitałów zagrani­
cznych, trzeba zdać sobie sprawę poco przyjść 
mają one do zbiedzonego kraju. Trocki twier­
dzi, że przyjdą, by wycisnąć ostatnie sol:i z zic 
mi, wyciąć lasy, uprawiać rabunkową guspoaar 
kę, a później po dostatecznem przygotowaniu 
atmosfery krwawego odwetu miljonów głod­
nych. którym będzie juz wszystko jedno kto 
rządzi, odejść z napchaną kiesą i nadzieją ry­
chłej restytucji „starej, carskiej, Rosji".

LIST LENINA .

Przedostatni rozdział tej niezwykłej Irełążki 
poświęcony jest wyłącznie Stalinowi.

Trockii z cala stanowczością twierdzi, że od 
pierwszych dni istnienia S- S R pomiędzy 
Leninem a Stalinem zarysowały stę? poważne 
różnice poglądów.

Lenin hvł goraevm zwolennikiem sowieckiej 
nacionalnej polityki i niezależności poszczegól 
nych republik wchodzących w skład Z. S- S. R. 
— Stalin zaś tępym, krótkowzrocznym przeciw 
trikiem tych konieczności.

Lenin byl wielkim mężem stanu nowej Rosji
  Stalin jest ograniczonym socjalistycznym
biurokratą.

O testamencie Lenina powiedzieć też można 
że jest on przesiąknięty nieufnością do Stali­
na. Ostatnie myśli Lenina podkreślają z naci 
skiern. iż Stalin jest ..do niczego", a przytem 
iest nieuczciwy. W  rewirem miejscu testamen­
tu Lenin oświadcza wręcz, że ..trzeba sprząt-iąć 
Stalina ze stanowiska generalnego sekretni za 
partji.**

Przed samą śmiercią, nie mog°c już pisa?, 
Lenin dyktował list do Stalina, w którym zry­
wał z nim ostatecznie wszystkie stosunki. Ka- 
mieniew mówił mi o tym liście — mówi Troc­
ki — tej samej nocy kied\ był on dyktowany tj- 
z 5 na 6-go marca 1923 r. Również. Zinowjew 
mówił o tvm liście na pojedzeniu C. K. i C K- 
K. Kopję listu posiada siostra Lenina.

t r o c k i  c  s o b i e .

O  sw ym  lo s ie  p isze T ro c k i w  s łow ach , prze ­
p e łn io n y c h  iron ją , lecz  iron ją  trag iczną .

—  Zostałem przemocą wywieziony właśnie 
wtedy, kiedy ukazało się setne wydanie mojej 
książki, opisującej podróż na Syberję, dokąd 
mnie zsyłała ochrana carska.

Lecz wówczas los mór był lżejszy —  wierzy 
łem w  rewolucję- Obecnie jedyną pociechą

b y ła  mi w iad o m o ść , że  10 tysięcy ru bo im kow  

stanęło ,ia p lanc ie  k o le jo w y m  pod M skwą, ab y  
u darem n ić  mą ek sp o ria c ję .

Stalin zląkł się i po dwóch dniach dopiero , 
w nocy, nawpół ubranego w y w ie z io n o  mnie.

M ój syn s lo c z y ł  p ia w d z iw ą  w a lk ę  bokserską 
;■ czek is lam i. N a p ió żn o !

Pp drodze rozchorowałem się. Czekiści, oba­
wiając się, bym im nie umarł no drodze oddali 
mnie do szpitala w Samarze. Stamtąd w naj­
większej tajemnicy wywieziono mnie dalej, na 
Sybir.

Dziś naw pól żywy, czeucam końca nietylko 
swego żyda, a1© i tego, za co swe życic odda- 
łem,

• * t

Książka wywarła niezwykle wrażenie W 
Niemczech. Jest ona obecnie tłumaczona na H- 
czne język# europejskie.

■ --o -----

Trocin jako artysta filmowy
Amerykańska wytwórnia „V;ita.graiph Co“ posła 

da w swem aavMwum Łilm pł. „My offiaiai wife". 
Film ten ma wielkie hutoryozne znaczenie, albo  
wtien giął w nim Trocki. Było to tak: Gdy oyrek- 
tor wytwórni otrzymał scemarjusz, polecił swemu 
reżyserowi, który byl z pochodzenia Rosjazi inem, 
by wystukał wśród Rosjan grupkę statystów, przy 
pomknajacych zewnętrznym swym wyglaaem a- 
nardhinstow, albowiem w  auccji filmu anarchiści 
odgrywają bardzo dużą rolę. Reżyser zaangażo­
wał kilku statystów rosyjskich, a mięcLy nimi też 
Trockiego, który wtenczas przebywał w Nowym 
Jorku wsrod bardzo opłakanych stosunków. Tro­
cki przez 14 dni pracował jako statysta, otrzymu­
jąc pięć dolarów dziennie. Była to kwota dla nie­
go wówczias znaczna. W  dwa lata później tj. już 
w roku 1915, ta sama wytwórnie musiała mieć 
znowu kilku rosyjskich statystów, a Trocki zna­
lazł się też między nimi. Następnie jednak wybu­
chła rosyjska rewolucja, a Trocki stał się jedu/m 
z jej wodzów. Dyrektor wytwórni „TitagrapŁ Co" 
wystosował wówczas otwarty list do Trockiego, 
w którym ou ccał mu wspamia»e warunki, jeśB 
się zgodzi znowu wystąpić w  filmie, tym razem 
już nie jako statysta. Trocki na tę oferh wcale 
nie odpowiedział...

Maty teJlŁiten

M. ZCSTICZTNKO

Szanujcie zdrowie!
Powiadają, że sport zimowy wywiera bardzo dodni 

tui wpływ  na organizm ludzki. I zupełnie słusznie. 
Wypróbowałem to na własnej osobie.

Zimą zachorowałem. Co mi było —  nie w łu r. Apo 
tyt straciłem zupełnie, jeść ml ste nie chciało. Spać 
nic mogłem Wychudłem okropnie. Nawet pchły mnh 
przestały kąsać. Prawdę mówtę

Lekarz zbadał mnie, opukał i mówi:
—  To z wdny nerwów. N->rwy macic rozstrojone* 

Trzeba spoi t zimowy uprawiać. Jeździć cnozlennie 
na łyżwach i wszystko będzie dobrze.

Pomyślałem sobie, że jednak doktór może mleć r* 
cję, pobiegłem więc szybko do skiern’ 1 kupiłem spe 
cjaine kamasze z łyżwami.

Zapłaciłem 19 rubli, a>  uważam, że to bardzo fen, 
nio.-Łyżwy bowiem były świetne, prawie stalowe, 
I kamasze nadzwyczajne. Specjalne kamasze do fc 
żew.

Wprawdzie już następnego dnia obcas odledufj 
gdy bytem na lodzie. Ale nie mogę przecież żądać, 
by bury były zrobione z zelaza. A zresztą but został 
mimo wszystko ckły, nienaruszony.

Złamałem sobie również rogę z tego powudu, ale 
przecież i w innym wypadku, gdyby obcas nie zoo' 
ciał, również mógłbym nogę złamać. Przecież moflt 
mnie przewrócić. Kto wie.„_ Mogłem się poWmąć. 
Kto wie.. '  * ' ^ 17 v*r|r

Ale nie o to chodzi. Chodzi o to,e że sport tmnawy, 
faktycznie jest zdrowy. Dwa ani zaledwie jeździłem 
na lodzie i —  nadzwyczajne i^zuUaty. Utyłem. Ner. 
w y gdzieś zginęły.

Niektórzy mówią, że nic ma to nic wipóiarco z łrb  
wami, że poprostu leżąc prze? kilka tyfoda.! w  szpi 
talu i n.ic nie robiąc —  poprawiłem sT tak bnrdzc. 
Ale to bzdury. Co to znaczy, że łyżwy z ten* nic nie 
mają wspólnego? Przecież gdybym nic jeździł na lo 
dzie, nie trafiłbym być może do szpitala.

Nie, mówcie co chcecie, trzeba szanować zdrowie 
i uprawiać zimowe sporty. Jak tylko wyzdrowieję 
zupełnie, znów pójdę u  lód*
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kaleldoskopie prasy
JEDYNA DROGA DO REHABILITACJI 

SEJMU.
„Nasz Przegląd" widzi ją w  -utworzeniu wię­

kszości. Sejm-musi pokazać, -
- ie .  jest zdolny n ie ly iko do krytyk i, ,lepź i  do 
rządzenia i  żc przez p ra w ie 't r z y  lata „o św ie ­
conego absolutyzmu" czegoś się n a u tą y ł 'i  o  
czemś żap-omhiał. W  tyra • cel ii powiAna być 
utworzona w  pełnym kierunku —  p raw ico 
w yin  lub lew icow ym  —  zńacziiń" Większość, 
któraby czegoś zgodnie żądała i harm onijnie 
glosow a ła . Taka w iększość powinna przede- 
Wszystk-jem, n ieza leżn ie od projektu rządow e­
go, lub w  skoordynowaniu z nim, opracow ać 
w łasny budżet... • •

Następnie należy przystąpić do ustaw, po­
cząw szy, pow iedzm y, od ustawy prasow ej, j a ­
ko najpilniejszej...

Gdy się tak. stanie, tj. gdy istnieć będzie 
stała i  zw a rta  w iększość, teoretyczn ie zdolna 
do  ob jęcia rządów , w iększość, k tóraby stale 
b y ła  ze sobą w  kontakcie i solidarn ie na w szy  
stko reagow ała , to w yn ik łyby  stąd dw ie ko­
rzyści. P o  p ierw sza  istn ie je  w ie lk ie  praw do­
podobieństwo, że z  taką w iększością rząd po­
w a ż  nieb y  się liczy ł, gdyż żaden rząd nie chce 
w is ie ć  w  pow ietrzu  w  c iąg łe j obaw ie, że mo- 

* że pew nego dnia sejm ze rw ie  z  bezmyślnym  
serw ilizm em  i  udzieli mu votum nieufności. 
P o w ió re  uniknie się przez to  gorszącego w i ­
dow iska, że  te same partje, k tóre w  s łow ach1 
są w  zaciek le j opozyc ji d o  rządu, przy' decy- 
dującem g losow aniu  u jaw n ia ją  przychylność 
dla niego, lub nautralność (abstynencję), bo 
sobie przypom inają, że po upadku rządu, bądź' 
cobądź istn ie jącego i  spraw ującego lep iej lub 
go rze j w ładzę, m usiałby nastąpić chaos, z k io  
reg o  w y łon i się niebezpieczny k ryzys  pańślwo 
wy:

Większość byłaby istotnie ogromnie pożąda 
ną. Tylko — jak ją stworzyć?...

ZAMIAST REHABILITACJI —  CORAZ  
CIAŚNIEJSZA OBRĘCZ.

„Naprzód" pisze na marginesie oświadczenia 
misi. Składkowskiego w  kwestji funduszu- dyse 
pozycyjnego:

O koło  Sejmu zatacza się coraz silniejsza 
i  co raz  oiaśniejsza ob ręcz N ie  w o ln o  kryty* 

kow ać  jednego z  m in istrów  w ogó le ; wobec 
d ru giego  nie w o ln o  używ ać porównań z hi- 
s to r ji rosy jsk ie j; klub rządow y demonstruje 
twą „w yższość1* obelgam i i policzkow aniem ; 
—  w tej atm osferze Sejm ma o-bradowńć, ma 
uchw alać ustawy i  budżet, w  jakim  celu? Je­
że li ustawa nie dogadza rządow i, nie ogłasza 
się je j w  „Dzienniku ustaw**: je że li bndżet 
hamuje „poufne!* wydatk i rządu, „poprawia** 
s ię  go  z  w łasnej mocy. A  przy  tem wszyst- 
kięm  gra  się komedję parlamentaryzmu, p rzy ­
chodzi się na posiedzenia, przem aw ia się, a 
naw et m ów i się o  w spółp racy ! D oprawdy, 
jak  na czasy faktycznej dyktatury —  zbyt Wie 
le  masek i  parawanów...

W e środę nastąpiło wprawdzie pewne od­
prężenie . sytuacji wskutek enuncjacji pręmjera 
Bartla, iż Sejmowi będzie przedłożona ustawa 
o dodatkowych kredytach, —  pytanie tylko, 
czy inni ministrowie oraz klub rządowy znowu 
nie zrobią czegoś, co w  niwecz obróci wszelkie 
SłoWne przyrzeczenia p. Bartla...

FASZYŚCI W  OBOZIE SANACJI.
Bo —  sanacja, to nie tylko p. Bartel i szereg

■polityków i publicystów bądżcobądż jeszcze de 
'■sokratycznych, ale .też dużo.' niestety, twardej 
reakcji, -trochę morarchizmu, no i, na domiar 
wszystkiego dobrego. —  nieco faszyzmu... Oto, 
co w  szczerości ducha wyznaje sanacyjno-fa- 
szystowskie „Słowo Polskie":

'NLe wierzymy, abj rozpoczęty flirt zakoń­
czył się legał nem,, według rytuału demokracji 
parlamentarnej zawąrwm rządów o sej-mowem 
małżeństwem. Nie wierzymy w  tę nową, je ­
szcze jedną próibę nawiązania „współpracy" 
sejmu z  Rządem. Sejm wyrosły z zasady demo 
krącji parlamentarnej nie pogodzi się i nigdy 
nie będzie trwale w spółp racow a ł z Rządem 
silnym, jaki w  Polsce jest niezbędny. Sejm wy 
szły z  wyborów powszechnych i zbudowany 
na systemie partyjnym* nie pouporządkuje się 
nigdy Rządow i, dla Polski zaś parlament, ro­
szczący sobie prawo do rządzenia — będzie 
zawsze katastrofą.

Biedny klub B. B. W . R., skoro „jednoczy" w 
sobie aż tak skrajne przeciwieństwa!

TRAGEDJA POLSKIEJ LEW ICY
„Kurjer Polski" słusznie zauważa o walce 

P P S  z BBS, obu stronom nie odmawiając moty
w ów  ideowych;

W  tej w łaśn ie  pódwójnej id eo log jl w yb ija  
się traged ja słabnącego stronnictwa i pewien 
n iezd row y ferment, który toczy całą zresztą  
Polską lew icę. Widzieliśmy upadek i rozb icie 
lew icow ego  ruchu lu dow ego  —  obecnie przy ­
chodzi kolej na miasto i warstwę robotniczą. 
K ie ro w cy  lew icy  bow iem  zaszli zbyt daleko 
w  swoich wewnętrznych sporach, ambicjach 
i  dąsach, a jednocześnie nic potra fili wystąpić 
nigdy z pozytyw ną . jakąś pracą i odpowie­
dzialnością Zm arnow ali szereg sposobności, 
w  których ująć m ogli rządy w  swe ręce (choć­
by  po upadku rządu t zw. ..w iększości naro- 
dowej** w  grudniu 1923 i po upadku W ł, Grab­
skiego w  listopadzie 1925 roku ); trw o ż liw ie  
.w yco fa li się przed tein ciężkiem  brzemieniem, 
k tóre narzuca spraw ow an ie  rza.dów a raczej 
szli na n iezdrow e kom prom isy i wiecznie opo­
zycyjne dąsy. ,*.-*' -*

Jedną z przyczyn tej słabości polskiej 1-ewicy 
był —  dodajmy od siebie — nieszczery i fałszy 
w y  jej stosunek do problemu mniejszości naro 
dowych, a w  szczególności db problemu żydów 
skiego—  najłatwiejszego i najprostszego ze 
wszystkich problemów mniejszościowych w  
Polsce.

DOBRY, ALE SMUTNY DO W CIP
Endecka '„Gazeta W arszawska" opowiada, iż 

podobno prof. Krzyżanowski, ekspert ekonomi­
czny klubu B.B., w rozmowie prywatnej uża­
lał się na ciężkie położenie gospodarcze kraju. 
W ówczas zapytano złośliwie;

—  Jakto? Przecie pan profesor zawsze i 
wszędzie zapewniał, . że rząd rozumie donio­
słość zagadnień gospodarczych1

A na to profesor;
— Doniosłość to on rozumie, tylko zagadnień 

samych nie rozumie.
Niewiadomo, czy istotnie dowcip ten pocho 

d*zi od prof. Krzyżanowskiego, wiadomo jed­
nak, że między zrozumieniem doniosłości pro­
blemu, a zrozumieniem problemu samego — za 
chodzi często istotnie spora różnica... (b)

BŁ p«

S Z Y M O N  L O R I A
k u p ie c

Radca Izby Handlowej i Przemysłowej, b. prez. 
i członek honor Gremium ajentów handlowych

zmarł dnia 29-go listopada 1928 roku 
przeżywszy Jat 77

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 80-go 
i stopada 1928 r. o godzinie 2-ej popołudnia 
t. domu przed pogrzebowego na cmentarzu 
żydowskim, na który Kolegów zaprasza

Wydział Gremjnm ajentów handlowych 
w Krakowie

Francja a niebezpieczeństwo 
wojenne

Minister wojny Painleve odpowiedział one-j 
gdaj w parlamencie dłuższą mową ne krytyką 
radykałów, zarzucających obecnemu rządowi, 
mu systemowi we Francji popieranie mditary-j 
zmu. Mowa Paolevego była właściwie polenu-j 
Lą z „adjutantem** Caillaux, posłem MonUm  
gny‘m, który jak wiadomo, prowadził ofenzy-j 
wę przeciwko gabinetowi Połncarego n? kon-j 
gresie radykałów w Angers. Montigny twierdził 
mianowicie, że stan efektywny a^mjj francu- 
kiej w roku 1930 będzie znacznie wyższy mźj 
był w roku 1913. Wówczas Francja miała prze 
ciwko sobie uzbrojone od stóp do głowy cesar­
stwo niemieckie, teraz zaś Niemcy są bądżco- 
bądź rozbrojone, a Francja jest sojuszniczką po 
tężnej Anglji. Painleve siaral się Wykazać, ze 
cyfry, na które powołuje się Montigny. są myl­
ne, a jeśli okazuje sie nadwyżka o 96.000 żoł­
nierzy w porównaniu ze stosunkami przedwo­
jennymi, należy sobie nadwyżkę te wytłuma­
czyć tylko wzrostem kontyngentu .czarnej" ar 
mji. koniecznej dla zabezpieczenia granic koiti-- 
nij. Nie można wogóle porównać obecnej Tran  
cji z Francją przedwojenna, albowiem ciężary 
i odpowiedzialność Francji z powodu tej stano­
wiska międzynarodowego znacznie wzrosty;, 
wszak Francja ma bardzo poważne interesy 
w Chinach, Syrji i Marokku. Nie wynika z tego' 
jednakowoż, by istniało jakieś przeciwieństwo 
poglądów między nim a Briandem. Bazem z 
Briandem doprowadził Painlcce do skutku La  
cnrno, a wszelkie decyzje w dziedzinie zbrojeń* 
Francji są rezultatem porozumienia obu mini­
strów. Poincare zawołał przy tej sposobności 
podniesionym głosem: .Nie tylko obu, ale
wszystkich ministrów!** Francuska polityka, 
militarna —  zakończył swą mowę Painleve —  
pozostaje w zgodzie z duchem Locarna Napc- 
wno nadejdzie kiedyś dzień, w którym wojna 
między dwoma europejskiemi państwami sta- 
nie*się tak niemożliwą, jak niemożliwa jest już. 
teraz między dwoma państwami amerykańskie, 
mi. Ale azień ten jeszcze nie nadszedł, a Fran 
cja dla utrzymania pokoju musi dbać o rozbu­
dowę swej armji. Armia ta jest tylko lamą 
przeciwko zalewowi wojny. Nie można Je] 
znieść, już teraz, skoro istnieje jeszcze możli­
wość zaiewów-

N A D E S Ł A N E  K S IĄ ŻK I i C Z A S O P IS M A

U S T A W O D A W S T W O  SKARBO W E. Pod redą-kćia 
St. Kauzika. I. Ustawa o państwowym podatku do  
chodowym. —  W arszaw a 192S. Nakt Księgami P. 
Hoeslcka (str. 46G. — Cena zi. 10). . . .

S PR AW O ZD AN IE  KOMISJI ANKIETOW EJ. Tom
XIII. Przem ysł metalurgiczny. —  W arszaw a 1928. 
Nakt. Piezydm m  Rady Ministrów* (str. 280).

SPR AW O ZD AN IE  CHARLES S. D EW EY ‘ A, zagr. 
czionkr.'Rady Banku Polskiego, i doradcy finanso­
w ego Rządu polskiego, za lit. kwartał 1928 r. —  
W arszaw a. Skl. gł. w  Księg. Gebethnera i W olffa , 
1925 (s;r, 52).

„C ZA S O P IS M O  PRZYRODNICZE" (ilu s trow a ­
ne) Organ Tow . P rzyrodn iczego  im. Staszica w  
Lodzi. W ychodzi 8 ra zy  na rok. T reść  zaszytu 
V —‘V I:  Śp. p ro f W ł. Szajnocha jako uczony i pe­
dagog  — J. Zsrndt (K ra k ó w );  D olina Prądn ika 
—  prof. W Ł  Szafer (K ra k ó w ); G łazy narzutowe

Lodzi — J. Zerndt- (K ra k ó w ); Co to  jest menfor- 
men? —  W . W . N ow ińsk i (Z u rych ); A rtyku ły  
przyrodnicze w  czasopismach pedagogicznych —  
E. Jarmulski (U szkow ice ). Z M iejsk ie j P racow n i 
P rzyrodn icze j w  Lodzi —  k ier. E. M. Potęga. —  
Z życia Tow arzys tw a . - Recenzje. Zeszyt ten jest 
begato ilustrowany, a odpow iedn io dobrane b a r­
dzo c iekaw e artyku ły  zainteresu ją niezawodnie 
nauczycielstwo ora z  m iłośn ików  przyrody. —  A- 
dres: Łódź, ul N ow o -T a rgow a  24.

ODPOWIEDZI REDAKCJI
BUCHALTER: Pros im y  jeszcze  raz uapdsać, o  

co idzie. Znaczku nie załączać. Odpow iadam } ty l­
ko  na ramach gazety.

RĘKAWICZKI damskie, męskie, dziecięce nałwle- 
ks.zy w ybór; A  BROSS, Kraków, Floriańska 44 —  
W yborowe gatunki, — niskie ceny. 3266 er

100 tysięcy Żydów przyjęto 
chrzest w przeciągu 10 lat

Akcja misjonarzy wśród Zydostwa krajów euro­
pejskich nie wydaje ostalnio, jak wykazują kon­
gresy misjonarzy, prawie żadnych skutków. Bi-, 
skup Bifon, przewodniczący londyńskiego towa­
rzystwa misjonarzy, upatruje główną przyczynę, 
niewielu ich skutków akcji misjonarskiej, w silnie 
rozwiniętym antysemityz nie, który zwiększa od­
porność Żydów. Biskup żąda więc zwalczania an­
tysemityzmu, i oszczerstw rzucanych na Żydów. 
Zdaniem jego, w ostatnich 10 latach przyjęło chrze 
ścijaństwo 100 tysięcy Żydów.

Jeśli cyfra ta jest prawdziwą, to musi budzić 
najsmutniejsze refleksje nawet wobec okoliczno^ 
ści, że odnosi się do ciężkiego okresu w dziieiach! 
Żydów europejskich. Walka zaś z antysemityzmem 
dla ułatwienia działalności misjonarskiej — ta 
iście machchiawelski pomysł..
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Przedsiębiorstwo dla przewozu towarów sujaochadami ciężarowymi między Krakowem
a mie scowościami:

Andrychów, Będzin, Brzesko, Bula, Bielsko, B ierzanów, Bochnia, Bogumiłowice, Chrzanów, Czechowi­
ce, Częstochowa, Dąbrową Górnicza, Dębica. Dobczyce, Działoszyce, Dziedzice, Gdów, Izdebmk, Je 
arzejow , Jordanów, Kalwaria. Katowice, Kęty, Kielce, Krzeszowice. Łapanów, Mielec Mszana Dolna, 
Myślenice, Miechów, M js low ice, Niepołomice. Nowy ^acz, Olkusz, Oświęcim, Pińczów , Proszowice, 
R zerzćw , Skawina, Slomn ki, Sosnowiec, Staszów, Strzem ieszyce, Sucha, Tarnów, Trzebinia, W aaow j- 

ce, W ieliczka, W ojnicz, Wolbrom, W odzisław, Zator, Zawiercie, Ząbkowice —  i z  powrotem 
'Nasze s ta w k i p r z e w o z o w e  są n iższe od  w s zy s tk ich  d o ty ch c za so w ych  -p rzed s ięb io rs tw  p rze ­
wozowych —  P r z e w ó z  nsKuteczTiiam y od d o s ta w c y  b ezpośredn io  do o d b io ic y  w  ciągu kilku 
.godzin,, dając pełną gw a ra n c ję  za d o trzym a n ie  w a ru n ków  i term inu p rzew o zu , ja k o te ż  za od­
dane do p rz ew o zu  to w a ry . —  Na specjalne zadan ie  w y s y ła m y  natychmiast w o z y  pospieszne.

ŻydoMwo —  problem osobisty? — Polemika z Wassermannem. —  Chrzest syna   Za czvuy
syna nie odpowiada ojciec? —  Was*cr mann i Wei mann. —  List Wassermanna.

Sławny pisarz niemiecko-żydowsKi, Jaicob 
Wassermann. nie korzystał domtdawna z ża­
dnej sposobności, by ujawnić swe credo z^dow 
skae, by zajęć stanowisko wobec zagadnień 
żydowskich, zamujacych dziś umysły wieiu 
wybitnych osobistości także nieżydowskich. 
Wassermann milczał, zmagając się z zagadka 
źydostwa i jego oddziaływaniem walcząc czę­
sto ze sobą, lecz uważając kompleks proble­
mów. jakie żydostwo wysuwa, za kwestię pry 
watną, obchodzącą wyłącznie jego samego. Aż 
oto przed kilkoma miesiącami, przebywając w  
Reichenballu wygłosił odczyt pt. Żydostwo" 
w którym omówił ogólne problemy żydowskie. 
Stanał oii na stanowisku znanego w  Niemczech 
liberalizmu żydowskiego, wypowiadając ąi'ę 
dość krytycznie o sjonDmie. Słowa jego spotka 
ły Się z krytyka w  publicystyce żydowskiej —  
oględnie skrytykował go dr- Feliks Weltsrh w 
,.Selbstwebr“, ostrzej zaatakował go organ ra ­
dykalnych sjoniatów w Wiedniu ..Dię Neue 
Welt“. stwierdzając, że zapewnienia Wasser­
manna o jego wierności dla żydostwa nie po- 
siadają żadnej wartości i nie działali przeko­
nywująco. Wśród argumentów, któremi kryty­
cznie oceniono wystąpienie Wassermanna, zna 
lazł sie też i argument czysto prywatnej natu­
ry. Cóż za wartość może posiadać światopogląd 
żydowski Wassermanna —  twierdził jeden z 
krytyków —  skoro <yn Wassermanna został 
niedawno ochrzczony.

Obecnie odpowiada Wassermann na te za­
rzuty l!stem nadesłanym pod adresem dr Fe­
liksa Weltscba. nie reagując na zaizuty o 
chrzcie syna- WT liście tym pisze Wassermann 
m. in.:

„Sądzicie, że moje wynurzenia o sjonizmie 
i moje stanowisko wobec tego problemu onczu 
to boleśnie w  niektórych kołach żydowskich. 
Nie rozumię tego! Przez całe żyde przyznawa­
łem sję oficjalnie do moi ego pochodzenia, mo­
jej społeczności, nie sprzeniewierzając sir naj­
bardziej wewnętrznym uczuciom i przekona­
niom. W  początkach mojej działalności litera 
oklej znajduje się książką ,,Die Juden von Zirn 
dorf“, a wątpię, czy istniał przedtem w żydo- 
stwie tego rodzaju poetyczny pomnik jako ma­
nifest i jako symbol Są wybdne postacie w  ?y 
dostwlie, jak i poza wem, wypowiadające -ąa, 
że prolog, dzieje Sabbatai Cwi, był jedną z naj 
ważniejszych pobudek dla całego ruchu sjonl- 
stycznego. W  dwadzieścia pięć lat potem, w  o- 
kreslc najgorszego duchovrego ucisku, dałem w  
mej autobiograficznej książce wyraźny sygnał 
i powiedziałem Niemcom to, czego może przKt- 
tem nigdy nie słyszeli. Prawie w  każdej mej 
powieści znajduje się w (akiejś postaci lub spo 
łecznej konstelacji niedwuznaczne określenie 
światowo -  historycznej niesprawiedliwości i 
związane z nią nieprzemijające bez echa wo 
łanie o sprawiedliwość. Przypominam Wam  
porwanie dziewczęcia żydowskiego w  „Molo­
chu", epizod z Agatonem w „Renaińe Fuch*", 
postać Bendy w  „Ganseminnchen" i Ruth 
Hoffmann w ,-Chilstinn Wahnschaife": Czyż 
Wszystko to Jest biczem Czy te kola, o tern 
żapomniały7 Czyi twarz judzka, form >wana 
du4«, współczujące serce, działająca. jaUcoi

wiek tylko poetyczna postać nie jesi bardziej 
rzeczywistą, istniejącą, prawdziwszą i wskutek 
tego (względnie!) bardziej nieśmiertelną, niż 
polityczne zapatrywanie i zdeklarowana 
przynależność do Was? Nie pozwoldem sobie 
nigdy składać przysiąg na jakieś zapatrywania 
i będę stal<. tego unikał. To nie mój urząd! mo- 
jem zadaniem jest patrzeć Kto nie rozumie 
ważności takiego stanowiska, ten żyje w  smu­
tnej ciemnocie, a jeśli się odwraca oaemnie, 
to nie żałuję tego. Skoro Żydzi kroczy za przy 
kładem narodowego szowinizmu, to wydają *a 
mi na siebie wyrok potępienia. Kiedy przeć1 
półtora laty znajdow iłem się w Chicago przez 
całą noc w  towarzystwie Weiziranru i rozpra 
wiałem z nim o tych problemach, powiedział 
mi z uśmiechem Przyznaję panu słuszność, 
jakie, bym me przyznał nikomu, albowiem

pan postępuje w e d le  w łasn ego  prawa i nie m c  
gę stanąć w  poprzek drogi pańskiej- O b o w ią z ­
k ie m  m o im  jest w y ja ś n ić  to  p ra w o  i p rz y łe m  
uścisnęliśmy sofcie dłonie.

Tyle Waoserman... List, szczegó1 .iię jego za­
kończenie zawiera bardzo szlachetny manewr. 
Wassermann powołuje się w  dlim na ocenę 
We^maniia, przeciwstawiając jej niejako k -y -  
tykę publicystów tjonisiycznych. Jak juz 
stwierdziliśmy, Wasse mann przemilczał w  
ścle iprafwę chrztu syna, naą>m!ast ..Zentrali 
vcr* tno-Zdtung", zbużona do Wassermanna, 
zamieściła kopję listu WaSocrmanim którą zań 
patrzył uwagą, iź  niesłuszni Wassc, mannowi 
uczyniono zarzut z powodu chrztu syna. Tell 
wypadek nie dtje powoći do wątpliwości co 
do ztifązku Woneruianna z żydo&iwem. Plsmń 
jest uprawnione do ośAhado-ema, że nikt ma 
ma prawa na pocutawle tego fak.tr czynić za-' 
rzuty Jakóbowj Waasermaimow. Cnodzi ta 
zdaje się —  jak pisze „Hajnt" i—  •  wyraźno 
stwifcrdztoic, że Jakub Wassermann nig mtał 
nic wspólnego z przyjęciem enrzesejaństwa 
przej jego syna.

L©cz wracając do listu Wassertianiir stwie/ 
dza „Judische Rundschau", że jest on charakta 
rystyczny dla jegc souiowbkt. wob »  żydostwa 
Kwęs*ja żydowska jest dla tego pisarza kwe  
stją indywidualną i sądzi on, źe lugumcntacja 
krytyków wystarczy przeciwstawić wyłącznie 
pestaoie z jego dzieł- Niewątpliwie dużo manij! 
du zawdzięczenia pisarzowi Wassermannowi, ale 
nie to jesł ws/nk przedm-otem dyskusji. Odczyt 
jego spotkał się z Krytyką- W  odpowiedzi na to 
rozpatruje Wassermann kwestję żydowską wy  
łącznią egocentrycznie. W  hssermann kompeter 
lny jest do wygłaszania odczytów o swojetn ste, 
nowisku wobec żydostwa, ale nie je*4* kompe-< 
teatny do wygłaszania odczytów o żydach i z>, 
aost, ie

-o|o-

Ekscesy antyżydowskie w Rosji
„BU Żydów, r&lul Rcssaf

Moskwa (Ż A T ). Szczegóły faktu znęcania się nad 
żydowską robotnicą Barszaj wciąż jeszcze trzymają 
w  napiciu  opinię publiczną w Rosji Sowieokiej. —  
Prasa stołeczna i prowincjonalna poświęca w ieie u- 
w?gi skandalowi, przytaczając równocześnie faKty 
o innych wydaizeniach antysen v ich w  różnych 
fabrykach Białorusi. Donoszą między innemi, iż w 
fabryct skór „B olszew ik" w  Mińsku antysemiccy 
robotnicy oblali żydowskiego robotnika gorącem wa 
pnem. Mi Bobrojsku niedawno 6 chuliganów z tam­
tejszej cegielni organizowało na uiicach ekscesy 
p izeciw  robotnikom żydowskim pod hasłem; Bij Ż y­
dów, ratuj R osję !" W  fabryce „D źw ina" w  W iteo- 
sku oddawna panuje duch antysemicki. Antysemic­
cy robotnicy systematycznie prześladują żydowską 
robotnicę Cyrkinę. G dy Cyrkin; ia lils  się przeu kie

 o jo

Czyn godny naśladowania
Antwerpja \Z A T ). Grupa sjonistów belgijskich na­

była w  tych dniach w  Palestynie 3.000 dunamów 
ziemi przy Tel-Keren, przeznaczone na plantacje po­
marańczowe.

Zeszłego tygodnia przybył do portu w  Antwerpii 
p ierw szy bezpośredni transport pomarańczy z Pa ­
lestyny, który został natychmiast wysprzećany. —  
W  kolach fachowych utrzymują, iż pomarańcze pa­
lestyńskie prześcigają pod względem  jakości i ceny 
pomarańcze, importowane z innych krajów, szcze­
gólnie z Hiszpanii.

Rozpoczęć c nauki na technikum 
w H ajfie

Na techruiLuim w  B a jfie  rozpoczęto p iąty  z  rzę ­
du rok szikolny od czasu o tw arc ia  tej instytuc,,.
Z nowym  rokiem  przy ję to  30 studentw Egzam iny 
dla absolw entów  odbrdą się w  grudnia. Techni­
kum urządziło  szereg kursów  dła rzem ieślników .

Przed wyborami do gminy 
żydowskiej we Wiedniu

W ibdeń (2 A T ). W  zw iązku z  ożyw ion ą  kampa- 
n,ją do w yb o rów  gm iny żydow sk ie j w e W iedniu 
donoszą, iż  prezyć jum’ R ady gm iny żydow sk iej 
w krótce wręczy kanclerzow i zw iązków  emu Dr. 
Stuplowi m sm orjał, dom agający sią udMełeaia

równikiem fabryki, tea ostami oświadczył: „Moiei 
de z tą Żyuówką robić co się wam pedooa".

Faia antysemicka objęta rówt.ież ueimeaty bar., 
dziej kulturalne, jak to widać ze  zdarzenia na unL 
w ersytecie w  Woronieżu. Student żydowski Mayzd 
popełnił samobójstwo przez otrucie się, oświadcza* 
jąc w  swoim liście pożegnalnym, l i  n«© mogi sni 
systematycznych prześladowań ze strony jtudeniów  
antysemickich. W  prześladowaniach brak również 
udział niektórzy profesorowie.

W szystk ie ostatnio w ykry te  w ydatzeoia  wysta-, 
pień antysemicMcł są skruipulamie badane przez 
władze rządowe oraz partję komunistyczną, w n o i  
w ajcy  w sprawie Barszaj postawieni będą. ptzed sąd 
w miesiącu grudnia o. r.

s/ubwencyj państwowych na zai ,poLy>Jf̂ eie 
znanlowych i kulturalnych potrzeb wiedel sudej 
gminy żydowskiej. Kamclerz Dr. Seipel i jsaidindcziB 
uznał słupznpść postulatów żydiowsl ion, przyrao- 
kając porozumieć saę z odnośnymi resortami oo 
do wysokość subwencji W  wołach gnunj żydow­
skiej spodziewane jest wobec tego pre’iiunowuu 
nie pewnych kwot na potrzeby gmimy w budżaalń 
na następny rok budżetowy.

Centrala Makkabi w Ł-erlinie
Berlin (2AT). W  wyknoaciu uchwały Zm ązuui 

światowego ^MaL-kabi • Muro ctiuralne związku 
przemiesił me zostało z Brna (CzBchoatowacja) do 
Berlina. Kierownictwo Liurr oibjął Dr Lelewer.

Do związLku jaieży szereg żydowskich klubów 
sportowych prawie wszystkich krajów p-uropej- 
skich oraz mefctórycl poł udniewo-amerykańskich- 
Ostatnio nawiązano kentakt z  żyd. towarzystwa­
mi snortowemi w Ameryce Północnej i Afryce.

Egzekutywa światowej organizacji SjOuLsłycz- 
nęj w Londynie przyrzekła związkowi najdalej 
idące poparcie. Wkrótce przedstawicie1 Związku 
ś wiaio we jo  „Makkabi" zwiedzi żj dovrsk o-polskie 
kluby sportowe celem przeprowadzenia un .fikacti 
tydowsko-narodowego rulhu sportowego w  
Polsce.
— — — — — — — a— j g

Celem .niknięcia przerw] w wysyłce 
pisma, prosimy o rychłe odnowienie 
prenumeraty aa nrsiiąc gruoaiań k. r.
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Zjazd inwalidów
Kraków, 30 listopada.

IV. W alny Zjazd Zjednoczenia Zw iązków  żyd. in- 
wal., w dów  i sierót wojenn Rz. P . odbył się, —  jak 
już krótko o tem donieśliśmy, —  w  Krakowie w 
dniach od 16— 18 b. m„ przy oardzo licznym udziale 
delegatów  wszystkich Zw iązków  żyd. inwal., wdów 
i sierót wojenn. z całej Polski. O twarcie Zjazdu na­
stąpiło w dniu 16 b. m.' o godz. 10-te.j prZfflłpólndnifefp 
.Obrady zagai! prezes Zarządu Głównego p. J. Ba. 
chner, witając przyoyłych reprezentantów w ładz i 
instytucyj. Ze strony • w ładz b i l i  reprezentowani: 
przedstawiciel Ministerstwa Pracy i Opieki Społecz­
nej i w imieniu W ojew ody krakowskiego p. Dr. Ma 
cko, w zastępstW o Szefa Departamentu Sanitarnego 
Min. spraw wojsk. p. pułk. lekaiz Dr. Nadolski, z 
Min. Skarbu i w  imieniu prezesa Izby Skarbowej w  
K rakow ie p. nadradca W ładysław  Arzt, naczelnik 
iWydziaiu emerytur i rent, ora i p. naczelnik Dr. P y -  
kosz, z Prezydium m. Krasowa w  zastępstwie p. 
radca Dr. Meisels, w  zastępstwie Szefa Sanitarnego 
Okręgu Korpusu Nr. V. w  Krakowie p. kap. Suchoń 
z Kola Żydowskiego w  Sejmie i Senacie P. poseł 
Heller, ze strony Gminy Żydowskiej w  Krakow ie p. 
prezydent Dr. Rafał Landau, w  zastępstwie W yd zia ­
łu koncesyjnego Izby Skarbowej w  Krakowie p. 'nad­
radca Laskowski, z ramienia W ydziału Emerytur i 
Rent Izby Skarbowej w  Krakowie p. sekretarz Go­
larz, z W ydziału Opieki Społecznej Magistratu m. 
Krakowa p. nadradca Dr. W esely. Ponadto reprezen 
•tow'ali Egzekutywę Org. Sjonistycznej p. Dr. Hersch 
dorfer, Zw iązek Tow arzys tw  opieki nad ster. żyd. 
Zach. Małopolski p. Dr. Steinberg i gen. sekr. p. D r. 
iLeser, ,Hitachdut“ p. Dr. Terło i Bund p. Dr. Schrei 
ber.

Po  ukonstytuowaniu saę prezydium Zjazdu, w  
skład którego weszli pp.: J. Bachnei, iako .przewod­
niczący Zjazdu, Dr. Schermant, Dr. M.cha! Żytloyy- 
ski i H. Schwarz iakc wiceprzewodniczący, oraz D. 
Thaler, Ksil Moszkowski, L. Ratz, J. Goldberg i S. 
Brand jako sekretarze, —  Zjazd wśród burzliwych 
ow acyj wysłał telegramy hołdownicze na rę^t F. 
Prezydenta Rzeczypospolitej, I. Marszalka Pulśki 
Józefa Piłsudskiego i do P. Prem iera Bartla. P re zy ­
dium Zjazdu otrzymało cały szereg telegramów po­
witalnych, od P. Prezydenta Rzeczypospolitej, róż­
nych władz wojskowych, od zagranicznych organi- 
zacyj inwalidzkich, od posłów i senatorów i innych:

Sprawozdanie o działalności Zarządu Głównego za 
czas od 1 otycznia 1927 do 31 października 192S, jak . 
1 o sprawach zaopatrzeniowych inwalidów, w dów  j 
sierót wojennych oraz o sprawach koncesyjnych 
z ło ży ł prezes Zarządu Głównego p. J. Bachner w  
obszernym referacie, którego w yw ody i krytyczne 
uwagi znalazły pełne uznanie u reprezentowanych 
w ładz. Nad sp-awozdaniem rozwinęła się generalna 
dyskusja, w której zabierali głos prawie w szyscy 
delegaci, przyczem  w szyscy  p raw e  że bez w yjąt­
ku stwierdzili nader owocna prace Zarządu Główne- 
go. W szyscy  m ówcy pen uszyli konieczność przedłu­
żenia terminu rejestracyjnego dla "iiwshóów wn'eu- 
nych, który został zaml tięty z dniem 30 kwietnia 
1922 roku, reorganizacji komisyj alkoholowych i 
w ogóle zmiany ustawy antyalkoholowej, dalej spra;

w y  z topatrzeniowe. jak wypłatę dodatku kwalifika­
cyjnego i dodatku dla ciężko poszkodowanych inwa 
lidów wojenn., w aloryzacji rent i t. p., które to spra 
w y  znalazły odpowiedni w yraz w  później przedsta­
wionych rezolucjach przez poszczególne komisje, a 
uchwalonych na Zjeździe. Zjazd uchwalił jednolity 
statut, obowiązujący dla wszystkich Zw iązków  żyd. 
inwal., w dów  i sierót wojenn. na terenie Rz. P., —  
przez co posunięto się znacznie naprzód w  pracach 
organizacyjnych. —  Następnie uchwalono wzmocnić 
znacznie delegaturę w W arszaw ie i poczynić zmia­
ny osobowe w  tejże, pozostawić nadal Delegaturę 
w e Lw ow ie, a kreować nową Delegaturę w e W il­
nie, która jest konieczna ze wzgiędu na kresy. Ró­
wnocześnie postanowiono, że Zarząd Główny „u. 
nadal pozostać w  Krakowie, z tern, że o ile tylko zo­
staną przeprowadzone odpowiednie prace reorgani­
zacyjne, siedzibę Zarządu Głównego przenieść na­
leży  do W arszaw y. Po  uchwaleniu budżetu na na­
stępny rok, Zjazd uchwalił ca ły  szereg rezolucyj.

Przeprowadzone w ybory  dały następujący wynik:
Do. Zarządu . G łównego weszli pp.: J. Buchner 

(K raków ) jako prezes, Dr. L. SpbeTmaut (K raków ) 
w iceprezes, H. Schwarz (L w ó w ) wiceprezes, D Tha 
ler (K raków ) sekretarz, Ó. Birnbach (K raków ) skar­
bnik, poseł Zwi Heller, S. Krieger (Przem yśl), Prof. 
S. Lander (Jaw orów ), E Markus (Katow ice), K. 
■Moszkowski (W ilno). A. Reislei (L w ó w ł, L. Ratz 
(L w ów ), A. Schlesingei (L w ó w ), J. Tannenbaum 
(R zeszów ), Unger. Fischel (Kraków ). Jako zastępcy 
członków Zarządu Głównego weszli pp . L. Feidsteir 
(L w ó w ), S. Goldstein (Chrzanów), C. Hellmar, (Sta­
nisławów), J. Langer (Tarnów ) J Majer (R zeszów ',
.1. Senft (Sambor), L. S ł rauss (M ielec), J Steintauf 
(K iaków ), J. Rosenthal (Żółk iew ).

Do Rady Naczelnej wybrano pp.: Dra M. Ż yd ow ­
skiego (W ilno) 'ako prezesa. Dra T. Mulknera (Kra­
ków ) i Drą.Ul. Spirę (R zeszów ) jako wiceprezesów.
0 . Biermana (Przem yśl), S. Branda (Sambor), J 
Goldsteina (Kraków ), Dta W . Klugera (W adow ice), 
M. Lemnąla (L w ó w ), S. Moschla "(Drohobycz), M. 
Mohla (Jarosław), M. Rares? (Kołom yja), I. Rytter- - 
manna (Pińsk), J. Rozenbergą (K ielce), 1. Salzberga ' 
(Przem yśl), Dr. R. Stieglitz-Speriingową (K raków ). 
S. Sauerstroma (W a dó w 'ęe ),"L . Steinwassera iR ze- 
s z ó w ) , ‘ l . Pfefferbatlma (Stry‘ j) i, J. Wassera (L w ó w ), 
Do Kom'sfi rew izyjnej wybrano pp. inż. K Hechta 
(Lvvów ), Dra K. Zankera (Kraków ), J. Feuermana 
(Buczacz) I. Druckera (R zeszów ), S. Wundera 
(P rzem yśl) i jako zastępców: J. Becra (K raków ) i
1. Infelda (R zeszów ).

Absolutorium ustępującemu Zarządowi na wniosek 
członka Komisji rew izyjnej, G Biermana (P rze ­
myśl) zostało ;ed .-.lośnie uchwalone.

Po  wyborach nastąpiły przemówienia pożegnalne 
przez powtórnie wybranego prezesa Zarządu G łów ­
nego, p. . J. Bachu era. prezesa Rady Naczelnej Dra 
M Żytłowskiego-, w iceprezesów  Zarządu Głównego 
PP. Dra L. Schermanta i H. Schwarza, oraz naczel­
nego .redaktora „Inwalidy Żydow sk iego" p. Dra Te- 
oópra Mołknera, -  poczem p. J. Bachner zamknął 
Zjazd wśród uroczystego nastroju.

Kącik dia soscedyń
Radagew any p n n  Kurs Gespodtratw u & (.i,.«w <£ « pruy „Cgnisku Fr.icy*' w  Krakowi*

Herbatka kawalerska
P a rę  potraw , których oporządzenie me spra­

w ia  zbyt w ie le  zachodu, ani nie w ym aga zn a jo­
m ości kunsztu kulinarnego.

S A Ł A T K A  O W O C O W A. Na szklanną salaterkę, 
pokra jać w  cienkie p lasterk i w a rs tw ę  jabłek, 
skropić ’-umem, posypać grubo m iałkim  cukre n, 
na to dać w arstw ę w  p lastry  pokrajanych Fomh- 
rańcz i lak samo sk op ić  rumem i pocukrówać. 
"W braku pom arańcz posypać grubo siekanemi 
orzecham i, pow tórzyć  tę czynność ty le  razy, aż 
się salaterka zapełni. Można dodać parę p laster­
k ów  ananasa W ystaw ić  przed podaniem na -go- • 
dzinę na lód.

KRF.M R Z Y M S K I. T y le  ja j ile  osób, na każde

Zagotow ać wodę z cukrem  na syrop  F ig i 
i skórki zem leć na maszynce do  m ielenia mięsa, 
w syzać do nich orzechy zm ielone lub utłuczone 

, i. bułkę tartą, wcisnąć soku cytrynow ego , w lać sy­
rop  i iob rze  wym ieszać, 'M asę podzięlię na dw ie 
części'. Andruty p rzełożyć masą, dając na spód 

j i na w ierzch  andrut. P rzyc isn ąć  dobrze płaskim 
I półm iskiem , by masa przylgnęła do anorulów, by 
i torcik dał się krajać
|  K A N A P K I  N A  P R E D C F  3 jaja ugotowane na 

twardo, y , f  k iełbasy, I  deko cebuli surowej i 3 
. łyżk i stołow e św ieżej o liw y , albo jeszcze lep iej 

małe pudełko sardynek w  o liw ie , troszkę pieprzu, 
soli, łyżeczkę musztardy, w szystko przepuścić 
p rzez maszynkę do mięsa, wym ieszać dobrze 
i sm arować na bułki krajane w cienkie plastry.

ja jo  4 deka cukru, 1 łyżkę stołow ą soku Cytryno-' K to  lubi. może z w ierzchu przybrać sm -owem i,po-
w ego, pół łyżk i sto łow ej dobrego rumu i na każdą m idoram i lub kiszonem i ogórkam i,
szklaneczkę łyżkę* kaw ow ą konfitur. • K O T L E T Y  Z E  S E R A  Ser k ra jow y, trap istów .

U trzeć żó łika z cukrem, gdy dobrze otarte, ubić holenderski lub inny pokrajać w  płasir.y grubości,
osobno pianę z białek i wym ieszać razem  Do injr-‘ ■'( 1. centymetra, dług; 8, szćr. na 5 cm. Rozbić j a j o

łych szklaneczek (lite ra tek ) w łożyć  łyżeczkę do­
brych konfitur, poiać łyżeczką kaw ow ą rumu, na 
pełnić szklanki utartem i jajam i, w ystaw ić  na lód' 
conajmniej na god iinę Podaw ać z biszkopt mi.

T O R C IK  N IE  P IE C  -ONY. 40 deka fig  wieńno- 
Wyćh, y, f  orzechów  w lo sk :ch, 5 deka bułki ta r­
tej bardzo m iałkiej, 5 deka skórek pom arańczo­
wych, 15 dek* cukru pói -zk lanki w ody, troszkę 
soku cytrynow ego, 3 andruty.

zam aczać w  nim ser, osypać tartą bułitą i sma­
żyć na gorącym  tłuszczu. Poaac z kartoflam i lub 
sałatą.

J A J A  Z  M A SŁE M  M LS Z T A P D O W E M . 6 ja j
ugotować na twardo. Obrać, przeęiąć na pół i w y ­
jąć żółtka, 5 deka masła deserow ego utrzeć na ta 
Jórzu i łyżeczkę musztardy na pianę, dódać żółtka, 
rozetrzeć dobrze i nałożyć z powrotem  do prze­
ciętych ja j nal ładając kopiaLo.

PRZEOLJID COSPOi m A U /
■ .̂ iBsruirii 1 —MII m—m»

Długi państwowe Poluki
Ogólna suma długów państwowych w yn os iła  

na dziień 30 czerwca br. 4.107,782.034 al, c zy li 
461496.841.43 dolarów przy stosunku 3.90 z ł  rs 
1 doi. Długi zagraniczne wyrażały cię ęyfnj 
3.810,660.012 zł, tj. 4;-i8,S26.967.6e doi. Z powyż-izaj 
sumy przypadało na pożyczki 11340,899.763 z ł  
(139,426.939,66 doi.), długi wobec państw obcych 
t. ZiW. reljefowe ? 231,052.44* z ł (250,747.465*62 dal.), 
długi v,ohec instytucyj prywatnyct 18,821.600 zł, 
(doi. 2,114.783.52) na długi likwudacyjne powoje?- 
ne 325,166.205 zł (doi. 30,63,.775.84).

Długi wewnętrzne wynosiły 291,222.522 zl, czyitf 
32,669.8/3.79 doi., z czego długi op-c^entow-au 
275,001.066 zł (doi. 30,850.121.15), długi Leapiocefe 
towe 16,221.457 zł (doi. 1,8x9.752.64):

Sądy pracy ■ od 1 stycznia 1929
Ministerstwo Pracy i Opieki Społeczne} opraco- 

w a io  projekt ustanowienia od 1 stycznia 1929 T. są­
dów pracy w  miastach i regonach przem ysłowych. 
W  p,erwszej ko-lei sądy pracy będą powołane w  na­
stępujących miastach- w  Białej ne Śląsku C ieszyń­
skim, w  Lodzi, Białymstoku, W ilnie, Sosnowcu i W 
Drohobyczu. Obecnie Ministerstwo porozumiewa się 
z wojewodam i w kwestii określenia granic teryto­
rialnych działania sadów, ponieważ w  sąs.edztwie 
wyszczególnionych miast leżą również gminy uprze­
mysłowione, jak Dąbrowa Górnicza, Borysław, Bę­
dzin, Tusta.iowioe i inne. W  innych miastach, nie po 
siadających uprzemysłowionych gmin, granice te ry ­
torialne sadów będą zbiegały się z granicami sadów 
grodzkich.

V. mie sce zakazu- importu —  
cło przywozowe na pszen:cę!
W  przyszłym  tygodniu nastąpi ogłoszenie łączne­

go rozporządzenia ministrów: Rolnictwa, Skarbu i
Przemysłu i Handlu, dotyczące wprowadzenia cła 
p rzyw ozow ego na pszenicę w  wysokości 16 zl. od 
lOd kg. Z momcniem wejścia w życie . lego rozpo­
rządzenia zostanie zniesiony zakaz importu psze­
nicy.
, Intencją nowego rozporządzenia celnego jest chęć 
położenia, kresu dotychczasowemu stanowi rzeczy, 
spowodowanemu przez wyczerpanie kontyngentów 
przyw ozow ych  przez kraje, prudukujące pszenicę, 
dość częste s ‘ urcia, wynikające na tle starań o przy 
znanie nowych kontyngentów.

Cło importowe zatem niejako zastąpi system regle 
mentacyjno-kontyngentowy

Przeciw niesolidnym praktykom 
banczków

Skonstatowano w  wielu wypadkach w  świecie ban 
kowyrn zjawisko stanowczo nienoimalne. M anow i- 
cie chodzi o wypadłe wstrzym ywania wypłat sum, 
pochodzących z inkasa. Od dnia zapłacenia weksia, 
od chwili przekazania tej sumy na rachunek osoby, 

-która weksel dany dc inkasowania oddala, niekiedy 
upływa dłuższy okres czasu. Najczęściej wypadk: 
takie mają miejsce z bankami mniejszymi na- pro­
wincji, które w m iędzyczasie prawdopodobni* ope­
rują zainkasowar.ą gotówka. Posiadacz weitsla w  
ten sposób naraża saę na poważne straty, albowiem 
nie jest w  posiadaniu ani weksla, an,i pieniędzy. Co 
najgorsze, zostały stwierdzone wypadki wstrzyma­
nia sum z inkasa za przysłane z zagranicy i z Gdań 
ska towary. Cały szereg firm zagranicznych w ystą. 
pil wobec tego ze skargami do władz polskicn.

Jak się dowiadujemy. Ministerstwo Skarbu za­
mierza unormować tę kwestię i zlikw idować obecny 
sian rzeczy, w  drodze zarządzenia do bauKów i in­
stytucyj kredytowych. — Instytucjom, które będa 
w stizym yw ać wypłatę kwot, pochodzących z inka­
sa, będą zamykane wszelkie kredyty dyskontowe i 
nazwiska ty„,i firm zos:anq podane do wiadomości 
publicznej. W  ten -sposób jest nadzieja, że ukróci się 
podobne ^stępow anie, nie licu-iące z godnością i so­
lidnością handlową.

—'—0------
DELEGAT PO LSK I NA KONFERENCJE W EG LO

M A . Podsekretarz stanu w  Ministerstwie przemysłu 
'. handlu, Dr. Franciszek Doltżal, wyjeżdża w  gru­
dniu do Genewy, jako delegat rzqdu polskiego, na 
posiedzenie Komitetu Ekonomicznego L igi Narodów, 
który obradować będzie nad sprawami węglowem i.

C ŁO  W Y W O Z O W E  OD M AKU CH Ó W . W  najbliż 
szych dniach zostanie ogłoszone rozporządzenie mi­
nistrów- skarbu, przemysłu i handlu, oraz rolnictwa 
w  sprawie ustanowienia cła w yw ozow ego  oć maku­
chów w  wysokości 10 zł. od '0 kg. przy jednoczes- 
nem zastrzeżeniu, że makuchy, będą m ogły być wy- 
wożune bez cła za kazdorazowerr pozwoleniem  ml- 
nistersiwr skarbu.

Nr, Jta
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(Kor. vW.). Brzesko, 2S listopada.
W  tlibdegłą niedzielę odbyiy się u nas w ybory do 

iZarżądu Gminy Żydowskiej. Dzień ten pozos anie w 
U s«j» : naszego miasta dniem pamiętnym. Na ulicy 
zyd&wsluej rozegrała się walka o kahał, Które; B rze­
sko dotąd nie pamięta. Jeśli dotychczasowe wysiłki 
iw kierunku przełamania frontu kliki rozbijały się o 
m ur'szwindli i pu tekcyj, to obecnie udało się wszech 
w ładnym  rządom kliki położyć wreszcie kres.

Wynik ogólny przedstawia się następująco: Ogól­
n e  oddano 583 głosy na około 800 w yborców , t. j. 
.przeciętnie okcln-70%. Lista Nr. 1 (dawna klika) z 
dotychczasowym  prezesem kahaiu na czele, która 
sformowała się w  krzyczący sposób jako rządowa, 
■ortodoksyjna, rabinacka i t. p., uzyskała zaledwie 82 
głosy —  1 mandat; lista Nr. 2 (sojuszn.cy kliki) 206 
głosów  —  3 mandaty: lista Nr. 3 (Blok demokraty­
czny 7 popularnym działaczem sjonistycznym i spo­
łecznym, twórcą 1 piaywódcą opozycji, Dr Krilten- 
steinem na czele) uzyskała 22? głosów —  3 manda­
ty, lista Nr. 6 (tw ór w eter.) 66 głosów  —  1 mandat 
'(bundysta, który wszedł z łaski w eterynarza) L i­
sty Nr. 1, 2 i 6 były zblokowane.

Z listy Nr. 3 wybrani zostali: Dr. Izak Krittenstem 
(prezes lokalnego Komitetu Org Sjonistycznej), Na- 
chman Bornstein (zwolen. Sion.), Jakób Spielman 
(w iceprezes Lokain. Komitetu Org. Sjonistycznej). — 
Jako zastępcy wybrani zostali: Chaim Krauter (po­
ważny przem ysłowiec i drugi w iceprezes Lokali. 
Komitetu Org. Sion.), Dr. Pinkas Kupfer z Zakliczy­
na (działacz sjonisty czny), oraz Chaim Zollman 
(zwolennik sjon.).

L isty Nr. 4, 5 i 7 —  opozycyjne — zostały przez 
klikę utrącone.

Charakterystycznym jest fakt. że podczas Kampa­
nii w y b o rc ze j  w s z y s c y  nasi Kandydaci zostali przez 
klikę okrzyczani za sjenistów, a teraz po ogłoszeniu 
wyniku w y b o r ó w  zrobiono z nich swoich ortodok-

W łlSP lłłtfl
sów, a z golibrodów postępowych orli d 'ksów“ 
(sio!), zaś z naszych samych... t-ftezpaYfyinycli", oy 
w ten sposób ukryć przed W ładzą swoją klęskę. 
Dla swojego sojusznika z Bundu p. Dra Blocha już 
wogóle nie mogli znaleźć określenia... (zupełnie słu­
sznie). Lista wi£c demokratyczna uzyskała najwię­
kszą ilość głosów, tak, że Wiało jej brakowało dro 
czwartego mandatu, k tóry klika zabrała dzięki sza- 
chrajstwom i unieważnieniu kilkudziesięciu głosów 
w różny sposób.

B y ocenić nasz moralny i liczebny sukces, trzeba 
pamiętać o niebywałej mozolnej watce, jaką mieliś­
my do stoczenia, stając po raz p ierwszy do walki i  
tak wyrafinowaną, brutalną i bezwzględną kliką ma­
cherską w  okropnych warunkach, których opisać 
wprost niepodobna, trzeba dalej pamiętać o nieby­
wałej*!-) meprzcbierającej w  środkach agitucjb upra­
wianej nietylke przez klikę, ale i przez rabina w  
-posób jawny i oburzający, a w  końcu o niebywa 
!ym terorze, jaki stosowano do nieuświadomionych 
i bojaźliwych w ybcrcow , szczególn e z powiatu, tru 
dniących się w 99% rzeżnictwem i handiem bydła, 
a to ?. uwagi na tutejszego, osławionego w  tytn kie­
runku weterynarza

Wyni.k ten spotka! się z ogólnem zadowoleniem i 
uznaniem.

Szczególnie odznaczył się p. Dr Kupfer z Zakli­
czyna, który bardzo wydatnie przyczynił sie do na­
szego sukcesu, również odznaczyli się pp. Abr. Korn 
bliith i tow. z Radiowa, oraz pp. D. Forgasz, S. A- 
braliamowicz i tow z Wojnicza.

Tak więc udało się ńam wreszcie złamać dotych­
czasową oligarchię, acz narazie częściowo. P rzy  na 
stęrnych jednak wyborach zostanie ona całkiem wy 
pędzona, co się niezbicie pokazało, gdyż Jest noto­
ryczne, ze bez teroru niepowołanej jednostki klika 
nie byłaby uzyskała 3 mandatów', mimo 3 swoich 
Ust. " (F .).

Z S Z Y W A  >  

p ^  *

B I.O M  A I  Z  Z  LE C Y T Y N Ą  uzdrawia, 

s y s t e m  p e r z o w y
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ZSAŁiBCŁECCŁŁlCUfEl
Aitur Rubinstein. —  Uroczysty w ieozór 

Schuberta.

Program  koncertu Rubinsteina nie przyniósł nam 
nic nowego, a przecież od tan.ego pianisty . muzy­
ka można wymagać, by nie powtarzał się, choćby 
nawet w przyrządzonych . podanych bezkonkuren­
cyjnie przyśni, kach, jak uiwcmy Aibenitza ub de 
Falli (które przylgnęły do niego, jak „Aiajaj' do A- 
dy Sar ). „Appa^ionara" Beetnovena, leżaea mewą* 
pliwie na linii nastawienia :e nperameniu Rubinstei 
na, była w  tenij e przeholowana, zw łaszcza w osta­
tniej części, w której ..Allegro ma non troppo" (a 
w ięc nawet ni,e szybk e A llegro) zmieniło się w pre- 
sto, w galcpadę o skłębionej masie dźv :ekowej, zu­
pełne nie po myśli stylu mistrza. Pozatem  oczyw i 
ście lśni sztuka Rubinsteina niezwykłą doskonało­
ścią maestria

Uroczys y w ieczór Schufcertowski, zainicjowany

tnlcresjuiącą i w yczerpuącą prelekcją prof. Dra 
Reissa, zaznajomił nas z nieznanym tu Kwartetem 
wiedeńskim S ed h k - Winkler. Cecha zasadniczą tego 
zespołu jest dyskrecja i Umiar wyrazu, odpowiedni 
dla rozmarzonych, cichych melizmatów Schutterisfj 
niezdolny iednak do wyrażenia namiętności siły, bu­
rzy. Zespól ten. prawdziwie koncertowy, buduarowy 
— nabrał dopiero tężyzny w połączeniu z pianistą 
Zaiitem i kontrabasistą Stixem, siwiutkimi, ale peł­
nymi w erw y i ognia muzycznego znakomitymi mu- I 
zykami, tak, że dop <rro „Forellenąuintet" nadał wie 
czorow i blasku uroczystego.

Śpiewakowi Heimowi pozostała obecnie tylko zna­
komita szkoła i dykcja, z "losu natomiast tylko śla­
dy. Mimo to przykuwa ter. artysta uwagę słuchacza 
widoczpem szczeaem przejęciem się i zrozumieniem 
śpiewanych pieśni.

Koncert stał ped piotektoratem pjp. W ojew ody Da- 
rowskiego i posła austriackiego Posta,

Dr. Apte.

P r o g r a m  s f a c y i  r . i e f u a f o i s k z n y c h

Piątek; 20 listopada 
Kraków (566 m) 1156 Komualk 1110 Gramolan. 

15 Komuuł. 1650 Komunik, dla narc.arzy. Iż 10— 
17‘35 Odczyt pt.: „Przegląd feeograficz.no iosjio- 
darczy‘‘ wygł. Dr W. Orm.ic.ki. 17'35—18 G icuyl -t. 
„Fakirzy indyjscy , wygi. Dr Wiliinauii-Gi abo w- 
ska. 18-19 Koncert z Warszawy. 10-10 20 Rozmai 
tośoi. 1930—1055 Odczyl pt. „Przegląd raifowy 
wygł. prof. Dr Wilkosz. 1955—20 Sygnał cza su. 
20— 20‘15 Giełda zbożowa 2010—2015 Komunikat 
spal. 20'ió Koncert symf. z Warszawy (Haydn, 
Różycki i Ln.) 22 PAT 

Warszawa (l i i i  m) 18 i 2015 Koncerty. 
Katowice (422 m) 15‘45 KooiuruL.. gospod. 16 Gra 

mjfon. 16‘50 koćńltnlk dla narciarzy. 1710 Odczyt 
hiistor. 17;S6 Czytanie nut. 18 A r je  i pieśni z War­
szawy (m. rn. „Bubliczki" i ia. pieśni ros) 19*20 
Komunik, spor*. 19‘30 Oduzyt peda^g. 20 Giełda 
roln. 2015 Koncert z Warszawy (m. in. Haydn, 
Różycki i in ) 22 PAT.

Poznań 344.8 m) 14 Giełda 18, 20‘-5 i 22‘40 Muł 
Wieaen (5172 m) li ,  16. 20 i 2i*25 M u ł  

Z eesen (1250 m) 1630, 20 Koncerty.
L&ngenberg (468.8m) 13, 17‘45 i 20 Muzyka. 
Motała (1380 m) 18'30, 2015 i 22 Koncerty. 
Lahti (1522.8 m) 1915 Ko-icer*
Darentry (1604.3 i 491 8 m) 13—1 Muzyka. 
Moskwa (1450 m) 1G‘25 i 18*25 Koncerty.
Kowno (2000 m) 17 i 1Ł‘30 Muzyka.
Budapeszt (555.6 m) 12‘20 Muz. 19‘30 Operc

G i t L E N I E  B E Z  B Ó L U
1 ZA P O P R Z E D N IM  N A T A R C IEM

W C W E n .Q .W - ? mf>

SZALO M  ASZ Przedruk wzDroniony

V, t rok śmierci
Autoryzow any priefclad Leona Tem plera

44) (u .ąg dalszy).

Apel tego publicysty -moraiizatora uczynił takie 
wrażenie, że gubernatora poczęto obsypywać proś­
bami, by ułaskawił zabójcę, a Big-Bei, i ;ego żona 
stali się najpopularniejszymi ludźmi w  Nowym  
Jorku.

O wszysik.em  tern wiedziano w Sing Sing. W „Do 
mu śmierci" panowała też pewność, zt wk- ńct vda 
się uratować Big-Bena. Wskutek tego zaczętej się 
ież doń całkiem inaczej odnosić. L^zonc go między 
żywych...

M imowoli zestawił Stown siebie z Blg-Benc-ni. wla 
ma rodzinę z rodziną Big-Bena. Stown zapytał sam 
siebie, pt czyjej stronie leży właściw ie wina: po
lego, czy po stronie żony?  Stown odparł na to sam 
sobie:

—  W ina tkwi w^taszom  życiu!

XIV.
Również 1 „Dom śm ierci" miał, jak każda inna lu­

dzka społeczność, warstwę „arystokratów " i „ple-b- 
su“ . Arystokratą w  „Domu śmierci" był przedewszy 
stk:^m słynny morderca Benni, herszt niebezpiecz­
n i  szajki, która wsław iła się w mieście niezwykle 
Śmiałem: napadami. Odsiadując już karę w  „Domu 
śmierci", nie stracił jeszcze Benni magnetycznego 
^hływ u na szajkę, która pozos-ala na wolności. 
Szajka mściła sie na wszystkich, którzy ponosili wi 

tęgo, żt wódz ich wpadł. Uwięzienie Beaai‘a po­

ciągnęło już za sobą ofiarę nie.edneigo ludzkiego ż y ­
cia. „Benni" był młcdżjiehęąn! łat około dwudziestu 
kilku. Niskiego wzrostu, t.i&pokaźny, wyglądał Wk 
suchotnik. Na dzień sądu czckął z niezwykłą oboję­
tnością, nie mówił memal z nikim nie z powodu o- 
sainołnicnaa, lecz wskmtek dumy Nie rozmawiał z 
nikim za wyjątkiem  Sidney Steina, który organizo­
wał włamania do banków.

Sidney Stein Dył inteligentnym młodzieńcem, po 
chodzącym z dobrej rodziny. Sidney sam nie rozle­
wał krwi, organizował tylko napady. Nie okazyw a’ 
on już tego spokoju, co Benni zdradzał przed śmler 
cią zainteresowanie dJŁ religji. Z  tego powodu w y­
śmiewał go też Benni. Przylep ił się do nich i Big- 
Ben i w szyscy trze) stanuwili w  „Domu śmierci", — 
by tak powiedzieć, —  sferę arystokratów.

W  przeciw ieństwie Jo nicn zaliczano murzyna Re­
pa do najniższych pośród niskich. M iędzy nim a ary­
stokratami stał jeszcze nawet i W łoch Toni, skaza­
ny z powodu okropnego, sadystycznego mordu, po­
pełnionego na małych dzieciach, zwabionych w pi­
wnicę. Z W łochem tym zamieniali więzienni arys.o- 
kraci tu i ówdzie jakieś słowo jeszcze. Straszliwym  
grzechem Repa była barwa ego skóry. Arystokraci 
„Domu śm ierci" czuli się obrażeni już tem, że „czar j 
ny pies" mieszka razetn z oimi w  jednym dniu. i że 
dany będzie mu, zaszczyt być straconym na tern sa­
mem krześle, ćo i oni

—  C zy  nie uv'&żasz. że dla murzynów należałoby 
mieć 060bne krzesło śmierci?

—  K iedyż w yrw ą  już z twego ciała tę czarne du­
szę tw oją? — -rztica któryś z arystokiatów  pod ad­
resem Repa.

Albo też:
—  Jesteś jeszcze z nami? A  ja myślałem, że po­

słali cię już w nocy potajemnie do piekła „czarnych 
psów".

To-tłiż niemałe zdziwienie w  „Dumu śmierci" w y­
wołać musiał fakt, że arystoicraci spostrzegli się, że 
„bankier" (tak nazywali Stowna) ze wszystkicn kan. 
dydatów  SiiwercJ upatrzył sobię właśnie murzyna na 
towarzysza i z nim się najbardziej z pośród w szyst. 
kich przyjaźnił. Innych tow arzyszy Stown, jakby 
nie^widział prawie. Z daleka pozdrawiał ich jeszcze 
tu i ówdzie, ale bardzo rzadko tylko wdawał się z 
nimi w  rozmowę. Z murzyterr. zaś przepędzał cały 
czas na przechadzkach, siadywał przy nim w czasie 
spożywania jedzenia . by* przy nim w  kapney w 
czasie modiitwy.

—  Snob! —  mawiali m iędzy sooą
—  Tak? już jego manjera!

Pow iedziano tu już że wspólna dola, jaką dzielił 
w iceprezydent banku z murzynem Repem, sktaniała 
Stowna ku opuszczonemu, czarnemu chłopcn. Ale nie 
ty k o  nędza murzyna, która musiała Stownowi p izy -  
woozJć na pamięć własne osamotnienie, pociągała 
Stowna ku Repowi Było to również i uczucie ja­
kiego Stown nigdy nie znał i które p o j a w i ł 1 ' s.,» u 
niego po raz p ierwszy w  „Domu śmierci" w ł a ś n i e  w 
stosunku do osamotnionego m u r z y n a .  Stown zdra­
dzał zainteresowanie losem Repa tak dalece, że ino. 
inaby powiedzieć, iż nieraz z a D o m. n a ł  o sobie, a 
myślał tyiko o Repie.

—  Boże m ój' — mówił do -.iebie Stown. — Chło­
pak ten nie kochał wszak jeszcze wcale. My w szy . 
scy używ a’>iśmy przynajmniej życia, pt zrając jego 
słodycz i gorycz, ale on nić doświadczył ;e-.'vze ni­
czego. D laczego ou ma ze ;ść ze świat

(C. d. u.).
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WANNOWE i PAROWE
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y  w dawnym Hu tein Krakowskim
V  Kraków, Dwiajewskiego 9.
^  po gruntownym remoncie otwarte od
▼  8-ej rano do 8-ej wieczór
▼  D la  Pań parówka w  środy
V  Fryzjer i pedicure na miejscu.

Ł IM T R U , LITr RATURY i SZTUKI
N IE S A M O W IT E  L E G E N D Y  Ż Y P O W S K IE

Odczyt Andrzeja M arka pod pow yższym  tytułem 
oJbę-li-ziie się ju tro o  godz. 4-tej papol. w  sali tea­
tru „G ong". Tem at, obejm ujący niesam owite, peł­
ne tajemniczej g ro zy  i  fascynującego uroku legen­
dy żydowskie, obudził zrozum iale za in teresow a­
nie w śród  najszerszych jtffer K ra k o w a  zw łaszcza 
że nazw isko Andrzeja M arka daje zupełną ręko-j 
mię, iż zajmująca treść prelekcji zastawie poda­
na w  w ykw intnej łorm ie literackiej.

—  K R A K O W S K I T E A T R  Ż Y D O W S K I W obec 
n iebyw ałego powodzenia jakiem  się cieszy „T o w je  
m lecza rz1 Rudolfa Zasłuwskiogo. jak i też na licz 
ne ą-roóby z różnych sfer publiczności k rakow ­
skiej — daje teatr nasz jeszcze ty lk o  2 razy nie­
odw oła ln ie  ,,Tow je  m leo -arza" z Rudolfem  Za- 
sławskim  a to W sobotę i niedzielę o 830 w iecz 
W  sobotę 4'30 pop. i  niedzielę 8 30 pop w ielka 
R ew ja  literacko artystyczna z  Rudolfem  Zastaw 
skim na czele. W  skład program u wchodzi poraź 
p ierw szy  w  K rakow ie  grany „D er m yszyglner 
batlyn" I. L. Pereca — inscenizowany i ilustrow a­
ny żydow ską muzyką ludową —  z Rudolfem  Za- 
słuwsklm.

_  Z  T E A T R U  IM . J SŁO W A C K IE G O . Dziś w  
piątek, ju tro i w  niedzielę „K ra k o w iacy  i g ó ra ­
le "  Bogasławsdciego-Kam ińskrego Dzisiejsze przed 
Staw ieąie przeznaczone ]e&t d la szkół po cenacn 
zniżonych. Pocz jxek o  godz. 5-tej popołudniu.

_  T E A T R  R E w U  .,GoNG‘‘ (R A J S K A  12). Dziś 
znakomita rew ja  „Szkarłatne róże", klóra odnio­
sła ca łkow ity  sukces 5arów »o dzięki n iew idziane­
mu dot^d w  K rakow ie  przepychow i w ystaw y, jak 
1 koncertow ej g rze  w szystkich w/konawcow  
z  Hanką Runowieck j, Leon ow icz, Usta-rbowską, 
B ek  kim, Laskow skim , Górowskim , dyr Jastrzęb ­
cem, Bolciem  Kamińskim i P ilarsk im  (jun iorem ) 
i  bezkonkurencyjna parą baletow ą W ojnar-Sobol- 
tówna na czele. Codziennie 2 przedstaw ien ia o 
7 i 9 wiecz.

—  A N N A  K R B M A R . Głęboka muzykalność, nad­
zw ycza jn a  pam ięć muzyczna energja i in teligen­
c ja  —  o to  zalety, które jako  szczególne cechy g ry  
te j pianistki podnosi prasa zagraniczna. Strona 
techniczna g ry  ko ja rzy  się z  n iezw yk lem  uducho­
w ieniem  interpretacji. Schumann, Beethoven, Bach 
a obok nich kom pozytorzy nowocześni zw łaszcza 
Chopin i Cezar Franek mają w  n iej idealną w v  
konawczynię. Zachw yt i entuzjazm tow arzyszy  
wszędziie występom  Anny Krem  a’ - K rakov.sk ! 
koncert tej św ietnej artystki, k tóry  odbędzie się 
w  sob ftę  1 grudnia w  Starym  Teatrze, w zbudził 
rów n ież w  nu„zem m ieście silne zainteresowanie.

—  J U A N  M AN EN , jeden z  najw iększych sk rzyp ­
k ów  w irtu ozów  doby współczesnej, k tóry w szę­
dzie św ięci niebywałe trium fy, w ystąp i w  K ra ko ­
w ie  w  niedzielę 2 grudnia w  Starym Tea trze  i 
w ykona program , którym  ostatn io zagranicą z je ­
dnał sohie w y ją tk ow e  uznanie prasy i  publiczno­
ści. Znakom ity artysta g rać będzie na skrzyp­
cach słynnego m sitrza S ar asa lego, które rząd h i­
szpański w  uznaniu je go  w ie lk iego  talentu oddał 
mu w  dożyw otn ie  używanie

—  B A L F T  G. B O D E N W IE SE R , k tóry  reprezen­
tuje now y kierunek w  tańu nowoczesnym, cieszy 
się dzis ia j sławą w szechśw iatow ą. Każda osoba 
zespołu jest odrębną indywidualnością, a gdy ra ­
zem w ystąpią, poddają sw ój w ysok i kunszt w  
służbę jednego wyrazu, św ietny  ten balet, pod w o  
dzą znakom itej tancerki Gertrudy Bodenwieser, 
budzi podaiw  m e ty lk o  swą sztuką baletow ą, lecz 
przedewszystkiem  harmor.ją ruchów, cudowną 
grą  barw , m imika, gestem i w vrazem . Zapow iedź 
w ystępu tego  baletu W Starym Tea trze  w  ponie­
działek, dnia 3 grudnia podziałała u nas etektry- 
cująeo.

—  III. PO RANFK SYM FO N ICZNY Związku zaw o­
dowych muzyków R. P. Oddział w Krakowie, odbę-

Wfr dontości z kraju
List z Krosna

U roczyste prok lam ow an ie wpisu N iepodległości
Państw a Polsk icgu  do Z ło te j K s ięg i ż . F. N.

(K o r  w ł. )  P rok lam ow ana p rzez K o ło  żyd ow ­
skie i  Centrale Ź. F. N. akcja wpisu 10-leeia N ie ­
podległości rańsitwa P o lsk iego  do Z ło te j Księgi 
Ż. F. N . spotkała się w  naszem m ieście z nieby- 
waiem  zapałem  ca ie j ludności żydow sk iej. Zaraz 
po ukazaniu atę odezw y  w  prasie zaw lą za1 się spe­
c ja lny Kom itet obyw atelsk i złożony z  na jpow a­
żniejszych obyw ate li żydowskich, celem przepro­
wadzeni. tej akcji. Nad  a k jją  ob ją ł pr Jtektorut 
ó ia rośta  tutejszy radca W o jew ód ztw a  p. Em il 
Rappe. PiLcrw-iZym czynem Komitetu by ło  o g ła ­
dzenie od ezw y  i  w ezw an ie  ludności żydow sk iej 
d o  tłumnego udziału w  te j akcji. Następnie odby­
ło  się dnia 27 bm. w  tutejszej bożn icy w ie lk ie  
uroczyste zgrom adzenie Na zgr om aazenie to p rzy ­
by li zastępcy W ład z Państw ow ych  i komunalnych, 
z ram ienia Starostwa p. Starosta Loś  i D r  Moj- 
sow icz, z ram ienia M agistratu  p. w iceburm istrz 
M ięsow icz i  asesor p. Dr. K u rzer Piękne przem ó­
w ien ie o  znaczeniu aktu wpisu no Z ło te j K s ięg i 
w yg ło s ił Dr. L . Oberlander z  .Jasła. P rzem ów ie ­
nie w v w a r ło  na zebranych silne w rażeu ie. Akcja 
jesl w  (oku i jest nadzieja, ze potrzebna do wpisu 
kwota bęaze w ie lokrotn ie  przekroczona.

Ujęć e trzech sprawców napadu 
ratunkowego w Warszawie

W wyniku śledztwa w  spraw ie napadu rabun­
kow ego na m ieszkanie L ew en fis zcw  w  W arsza ­
w ie pt-zy ul. Foksal 7 aresztowano trzech sp raw ­
ców  napadu. M. in. ujęto narzeczonego służącej, 
Padania daktylo-skopijne potw ierd ziły  identycz­
ność spraw ców  O miejscu pobytu bandytów  do­
w iedziano się przez nieostrożność napastników, 
z których jeden, narzeczony Anczew skiej, napisał 
adres sw ój n.a kilkanaście dni przez napadem na 
drzw iach m .eszkaoia Lew en fiszów .

Pogrzeb  zam ordowanej Anczew sk iej zm ienił się 
w  pochód demonstracyjny kilku tysięcy służących 
które n iosły w ieniec z napisem: „Bohatersk iej
koleżance-1 W ygłoszono przem ów ien ia, Jomaga- 
jąee się wydania specjalnej ustawy, p rzec iw  męż­
czyznom uprowadzającym  kobiety.

N O W Y  K O NSU L G E N E I1 A L N Y  ST ZJ. A . P . 
W  POLSCE. P  Prezydent Rzec7.ypospolitej P o l­
skiej udzielił exequatur p. F e lik sow i Cole, kon­
sulow i generalnemu Sianów  Zjednoczonych Am e­
ryk i Północnej na obszar R zeczypóspo lite j P o l­
skiej z siedziba w  W arszaw ie.

P R Z E D  W Z N O W IE N IE M  „B A C E F IR Y " .  G rono 
Sjonistów w arszaw sk ich  zakupiło drukarnię dla 
w ydaw an ia  „H a ce firy ‘k Z dniem 1 stycznia 1920 
ukaże się p ierw szy  numer nowej „K a ce firy ", je ­
dynego w  d jasporze dziennika hebrajskiego

IN T E N D E N T  S Z P IT A L A  Ż YD O W S K IE G O  W  
W A R S Z A W IE  O T R Z Y M A Ł  K R Z Y Ż  Z A S Ł U G I. 
Intendent szpitala żydow sk iego w  W a rszaw ie  
Fliederbaum  otrzym ał po raz a ru g1 srebrny k rzyż 
zasługi. P ie rw szy  raz odznaczono Fliederbaum a 
za akcję sanitarną poaczas wybuchu w  fabryce 
„G ranat", obecnie nadano mu k -zy ż  zasługi za 
aikeję sanitarną W maju 1926 r P. Fliederbaura 
jest jedynym  Żydem ^oznaczonym dwukrotnie.

IN W E S T Y C J E  M A G IS T R A T U  N O W E G * SĄ *
C ZA . (P o l. A . P .) Zarząd m iasta N ow ego  Sączą 
rozpoczyna jeszcze w  bieżącym  roku lmduwę w ie l­
kiej chłogni i fab ryk i sztucznego lodu o ra z  tno- 
dernizaoję rzeźni m iejskiej. Rzeźnia zostanie lOfcr 
szerzonr oraz otrzym ać ma nowoczesne Urządza- 
nie mechaniczne. Oi>ok rzeźni wybudowane zosta­
li . nowa chłodnia mechaniczna z fabryką  a z tu w  
nego lodu i peklownią, m foża lu ią  ryb. R oboty  p o ­
czątkowe rozpoczęto tak, że w  po łow ie  AKCySa. 
lego  roku chłodnia będzie od d a ®  do  użytku, a V*t 
ciągu roku w szystk ie  urządzenia w  rzeźni. ’

P R Z E D  W Y B O R A M I W B Ę D Z IN IE . W  dniu djdj 
siejszym  upływa term in składania Łat w yoor-' 
czyoh do rady m iejsk iej w  Będzin ie Dotycbcsatf 
zg łoszono 12 lis t w  tern 5 poistcich 1 7 ż j  doWJŚwnb.;

P R Z Y W R Ó C E N IE  D E B ITU . M in ister sprww 
wewnętrznych p rzyw róc ił ostatn io Ozremrbcaw-j 
w rocław skiem u „B res lauer Neueste Nachiricłutan'. 
debit pocztow y w  Polsce, odebrany na p. x c ją p  
dwóch ląt w  dniu 23 lutego 1927 r. I

W IE L K IE  W E S E L E  C H A S Y D Z K IE  W  Jwsay 
Wue lubaw iczow sk iej w  W a rszaw ie  p rzy  ul. M ła ­
w sk ie j 17 odbył się onegdaj ślub corkl reoegó 
Lubaw iczow sk iego, Szneursohna z synem tabdzu- 
z  Jekaterynoslaw ia. N arzeczony Mendel Sztneui , 
sohu, krewny rabina lubawiczows-kiego, lic zy  25 
lat 1 ukończył fakultet filo zo fic zn y  w  berLrue. 
Narzeczona Musia Szneursohn lic zy  24 lat i  posia­
da rów n ież w yższe wykształcen ie. P o  ślubie od ­
byta się uczta dla 250 osób.

Z  P O C Z T Y  W  Kołaczycach pow ia t Ja.slc urra 
dzono i oddano do użytku publiczności centralę 
telefoniczną.

B E S T J A L S K I SAM OSĄD N A D  ŻYD EM . Z e WsJ
Po-lit pod B. zezinam i p rzyLyw a codziennie do L o ­
dzi 22-letni Izra e l M ilich, p rzyw ożąc  mleko. W czo  
ra j zatrzym ali g o  na szosie orzezinsk iej 1'unkcjo- 
narjusze U rzędu dla badania żyw ności i zażądali, 
aby im pokazał mleko. M ilich odm ów ił, tw ie .tiząc  
że m leko jes i dobre. Urt ędn icy odp row adzili g o  
do kom.isarjatu, gd z it  spasano protokuł Gdy Mir 
lich po spisaniu protokołu znalazł się na schodach 
zastąpili mu drogę dwaj mężczyźni. Jeden o nich 
uderzył go  pięścią w  g łow ę  tak, że M ilich s tra d ł 
przytomność. Gdy odzyskał przytomność, przeko­
nał sde, iż  jest w  sklepie nabiału przy ul. Z aw iszy  
21. Jak s;ie okazało, napastnicy w ło ży li g o  —  w  
stanie nieprzytom ności —  na wóz, zaw ieź li przed 
sklep i znikli. W ezw any lekarz opatrzy ł M ilicha 
i stw ierdził, że stan lego jest bardzo ciężki.

ŚM IERĆ R O B O T N IC Y  W  F A B R Y C E  W E Ł N Y . 
(P o ł. A. P .) W  fabryce sztucznej w ełny należącej 
do Deutscha y )  B ia łe j m iał m iejsce tragiczny w y - ' 
padek. Oto niejaka Genowefa Św ierczek, r  i-botni- 
ca tejże fabryki, ro-ae-n z R yba. zow ie, została poi - 
wana za w łosy  przez tryby  maszyny i w jednej 
chw ili poniosła śmierć.

Ś LE D Z T W O  W’ S P R A W IE  Z A G A D K O W E J  
ŚM IE RC I N A  S T A T K U . W  zw iązku z zagadko- 
wem zabójstwem  Mendla Sachsa z L od z i na statku 
francuskim, ujęto w  Gdańsku przem ytn ików  Jan­
ka i i  a-dłonia, pochodzący eh z  Polsk i. Dotychczas 
rae ustalono ich udziału w  zbrodni. Zachodzi je ­
dnak przypuszczenie, że przemytnicy um ieścili 
Sachs: pod pokładem bez w iedzy za łog i i tąm za­
sypany on zosI Al brytam i w ęg la , co spowodował-.* 
śmierć.

dzie się w  sobole dnia 8 grudnia br. o nouz. 11-te; 
przedpołudniem w  sali Starego Teatru. Jako d y ry ­
gent zjeżdża do Krakowa p. Ernest Mehlich, generał 
ny dyrektor m u z y cz n y  z Baden-Baden. Solistą na 
tym poranku bedzi-e utalentowana pianistka p. Ludmi 
ta Berkwitz, która wykona K oncert fo rte p ia n o w y  
Brahmsa d-moll z tow. orkiestry. Nasi symfonicy w y  
konają ponadto Beethovena: V III. Symfonię o raz  W e  
bera: Uwerturę z op. .W o ln y  Strzelec". B ilety w  ce 
nie od 1— 5 zł. są już dc nabycia w  kasie dziennej 
Starego Teatru (telefon Nr. 1485).

—  JU Ż  T Y L K O  K R O T K I C ZAS  trw ać będą w y  
s taw y oDecne w  Pałacu Sztuki przy placu Szcze­
pańskim, gdyż wnet rozpoczną się p rzygotow an ia  
do w ie lk ie j w ys taw y  najstarszego zrzeszenia 
„Sztuka", która otw arta  zostanie 15 grudnia.

REPERTUAR KINOTEATRÓW
CORSO: „N oc  z  m iłości" w  gł. rolach Filrna Jan 

l;e Ronald Kolrnan.

N O W O ŚCI: „A ren a  g ro zy  —  Maski 1 m iło s tk i1 

S Z T U K A  „P o w ró t  z  n iew o li".
U C IE C H A ; „D r  S zeffer lekarz kobiet". 
W A R S Z A W A ; „T itan ic".
W A N D A : „K o b ie ty  na śliskiej d roozt

K R A K O W S K I T E A T R  ŻYD O W SK T

Sobota: 4‘30 pop. R ew ja  liter, artystyczna (gośc. 
wyst. Rudolfa Zasław sk icgo )- 8‘30 w iecz. „T o w je  
m leczarz" (gośc. wyst. Rudolfa Zas ław sk icgo ). 

T E A T R  IM J  S ŁO W A C K IE G O  
P ią tek : „K ra k o w iacy  i g ó ra le "  (o  g  5-ej pop.) 
Sobota: „K ra kow iacy  i  g ó ra K "

TEATR REW JO WY „GONG" (UL. RAJSKA) 
(codziennie dw a przedstaw ien ia o  g. 7-ej i  9-ej) 
p ją tek : „Szkarłatne róże".
Sobota: „Szkarłatne róże".

WESC ŁY KĄCIM
z m i a n a  n a z w y

W  związku z  nowym „kursem" %. B. poselski klub 
Jedyn kow y" zmienia nazwę na kmb „pojedyukow y"

(„Robotnik").

CO T O  JEST T A K T ?
Kto chce w iedzieć, co jest takt?
Pannr Ooldbeucnówna w yszła  za mąż za m łodego 

ziemianina. Przeszła w ięc ua katolicyzm.
Odbyt się ślub w  kościele. Mama Ooldbauch wtó 

ciła ze  ślubu zachwycona:
—  bardzo taktowny tm  ksiądz. Ani razu n l« wspo 

mnia* o Jezusie, („Cyrulik Warszawski"),
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Radjostacja krakowska zamilkła 
na dwa dni 

x  powodu usxkodzenia maszyn
Z powodu uszkodzenia maszyn krakowska stacja 

radiowa nie będzie czynna przez dwa dni; część pro 
gramu stacji krakowskiej będzie nadawana przez sia 
cję katowicka, tj. na (ali 422 m.

Posiadacze aparatów detektorowych w Krakowie 
przez czas naprawy maszyn radiostacji będą pozba 
wieni audycyj. Natomiast posiadacze aparatów lam 
powych będą mogli bez przeszkody odb erać audycje 
stacyj zamiejscowych i zagranicznych i to także w 
godzinach kiedy zazw yczaj z powodu działalności sta 
cji krakowskiej było to możliwem tylko przy apara 
tach, wyłączających stację miejscową.

0  racjonalne noszenie książek 
przez młodzież

Ministerstwo oświaty poleciło kuratoriom szkol­
nym przedsięwzięcie środków, które pozw oliłyby 
dziatw ie szkolnej na pozostawianie w klasach części 
książek, zeszytów  i innych pomocy naukowych, nie 
potrzebnych m łodzieży do odrabiania lekcji w danym 
dniu. Zarządzenie powyższe ma na celu uchronić or 
ganizm m łodzieży od niepotrzebnego noszenia ciężą 
rów, co z wielu w zględów  przynosi jej szkodę. Jed 
nocześnie nauczycielstwo na konierencjach nauczy­
cielskich winno propagować ideę noszenia przez dzia 
twe książek w tornistrach, które umożliwiają naibar 
dź-ie; racjonalne rozłożenie ciężaru i najmniei krępu 
ją swobodę ruchów całej postaci i rąk.

Losy loterji państwowej 
w trafikach

Jedno z pism donosi: Dyrekcja mono-polu tytonio 
wego doskonale rozumie, że  posiadacze samoistnych 
sklepów sprzedaży w yrobów  tytoniowych nie mogą 
mieć utrzymania z wyłącznej sprzedaży papierosów
1 cygar. Prow izja  jest mała, obroty, wobec konku­
rencji ulicznych sprzedawców, nikłe. W obec tego 
kupcy tacy muszą szukać zajęć na uboczu, co stano 
w czo ujemnie odbija się na prowadzeniu sklepu tyto 
ulowego.

W ychodząc z tych założeń, dyrekcja monopolu za 
mierzą podjąć inicjatywę w  kierunku umożliwienia ; 
właścicielom wymienionych sklepów sprzedaży ró- | 
wnleż losów loterii państwowej. W  danych wypad- ; 
kach chodzi głównie o prowincję, gdzie loteria zupeł 
nie nie jest popularna i gdzie brak biletów daje się 
odczuwać. Gdyby inicjatywa monopolu tytoniowego 
uzyskała aprobatę czyników miarodajnych, nie jest 
wykluczone, że wypuszczonoby jeszcze jedną emisję 
biletów loterii.

Walka z handlem żywym 
towarem

Jak słychać, władze rządowe postanowiły unormo 
wać tryb walki z  handlem żyw ym  towarem. Opra­
cowywane są przepisy wprowadzające na stacjach i 
dworcach tzw. misje dworcowe, nie amatorskie, me 
oparte na dobrowolnej ofiarności społecznej, a przy 
musowe, organizowane przez samorządowe w ydzia­
ły opieki społecznej. Misje takie niejednokrotnie ura 
tow ały dz ewczęta, w yryw ając je wprost z rąk han 
dlarzy. Pozatem  ustanowiony zostanie stały nad 
Zór na statkach i okrętach, utrzymujących komuni 
kację z krajami zamorskiemi.

—  P IE R W S ZY  ŚNIEG spadł wczoraj w  Krakowie 
w godzinach południowych, zresztą w  bardzo mini 
hialnei ilości i wodnistej formie. Śnieg zaraz stajał. 
Temperatura wynosiła 3— 4 stopnie pow yżej zera.

—  UCZESTN ICY M IĘDZYNARODOW EJ KONFE 
^ENCJI KOLEJOW EJ kontynuowali w czoraj w  go 
^Wnacb przedpołudniowych obrady w  sali konferen 
cyjnej magistratu. O godzinie 14 delegaci zagranic z 
^  wyjechali do W ieliczki, gdzie zw iedzili saliny. W łe 
c*^rem byli goście obecni na przedstawieniu „Krako 
Wiązów J, G órali" w teatrze im. Słowackiego.

—  TO Z  (T O W A R Z Y S T W O  O C H RO N Y ZD RO ­
W IA  LUDNOĆOT Ż Y D O W S K IE J ) Oddział w  K ru ­
k o w i*  M w isdpańa poeóarLaozy l* * ó w  lo t*r ji fan­
towej Tozu, iż  ciągnienie odbędzie się zam iast 25 
listopada br., 25 lutego 1929 na skutek odrocze­
nia terminu ciągnienia przez Generalną D yrekcję 
L o te r ji Państw ow ej 2azrzadzeniem  z dnia 21 bm. 
L  14602/28.

—  PO S IE D Z E N IE  R A D Y  W Y Z N A N IO W E J
krakow sk iej gm iny żydow sk ie j odbędzie się w  nie 
dzuelę dnia 2 grudniLa br. o  godzitnie 4-tej popołu­
dniu w  sali obrad Rady. Na porządku dziennym: 
wn iosek sekcji skarbow ej o  zaciągnięcie pożycz­
ki w  kwocie 100.000 zł na cele budowy Ochronki 
i dalszych robót na nowym cmentarzu, wniosek 
sekcji skarbow ej o  ustalenie w artośc i podatku 
w yznan iow ego na rok 1929, wniosek sekcji skar­
bow ej o  udzielenie subwencji na przebudowę bu­
dynku S low  M ekarw in le  Tora  i budżet na rok 
1929. P rzy  d zw iad i zamkniętych spraw y osobisle

— PR ZE D  Z JA ZD E M  Ż Y D O W S K IE J  M ŁO D ZIE  
Ż Y  MEDYCZNEJ. O kręgow a K om isja  W yborcza 
n.a I Zjazd żyd. m łodzieży medycznej podaje do 
w iadom ości koleżankom i kolegom  medykom:

Dnia 9 grudnia br. odbędą się w ybory  na 1. 
Z jazd żydow sk iej m łodzieży medycznej w  W a rsza ­
wie. P ra w o  głosu mają w szyscy  medycy, członko 
w ie  Slow. akad. „O gn isko" w  K rakow ie. L ista 
członków  jest ogłoszoną na tab licy u rzędow ej „O- 
gn iska" w  Żydow skim  Domu Akadem ickim  w  K ra 
kowie. Tam że w szelk ie  inform acje, tyczące z ja ­
zdu oraz reklam acje codaiennlie od  godz. 8— 9 
wiecz. do dnia 8. 12 włącznie.

—  R E JE S T R A C JA  S A M O IS TN YC H  R Z E M IE ­
Ś LN IK Ó W . M agistrat m. K rakow a og łos ił re je­
strację samoistnych rękodzieln ików . O kazało się, 
że w iększość rękodzieln ików  lekcew aży sobie to 
w ezw ą niie i bardzo nieLicziniie zgłasza się do tej 
rejestracji. W obec tego m agistrat zw raca uwagę 
że na opornych zostanie nałożona surowa g rz y w ­
na oo IOW) złotych, lub areszt do 14 dn\ Ponadto 
niezi,rejestrow ani narażą się na przyk re następ­
stwa ustawowe, a m iędzy inoemi na niedopuszcze 
nie do głosow an ia prz.y wyborach do Izby  rze ­
mieślniczej. N a leży  w ięc zaraz się zgłaszać w  w y ­
dziale p rzem ysłow ym  magistratu w  godzinach od 
11— 1 w  południe i od 6—8 w ieczorem , aby pó­
źniej uniknąć ścisku i w yczekiw an ia  sw ej kolejka.

— o t w a r c i e  W y s t a w y  t a r g ó w  g w i a z d
K O W Y C H  W  K R A K O W IE  odbędzie się w e w to ­
rek dnia 4 grudnia br o godzin ie 12-tej w  połu­
dnie w  sali T ow a rzys tw a  S trzeleck iego przy  ul. 
Lubicz. W ystaw a  obejmuje bogaty i barw ny dział 
przemysłu artystycznego i ludow ego z różnych 
stron Polsk i, przedm ioty użytkowe, zabaw ki i w y  
roby jgospodarslw  wiejskich. Na otw arcie wysta- 
stawy wstęp w o lny  dla gości zaproszonych. O 
godzin ie 1 ej w ystaw a będzie otw arta  dla publioz- 
nośei. W stęp  50 g r  dla dorosłych, 20 g r  dla dzieci.

—  Z A M A C H Y  SAM OBÓJCZE. W czora j lano 
udzielił lekarz pogotow ia ratunkowego p ierw szej 
pomocy 19-letmej Annie W iśnia rsk iej służącej 
(ul. Szlak 24), która usiłow ała  otruć się gazem 
świetlnym . — W ieczorem  odratow ano 40-letuiego 
W ojciecha N ow akow skłego, robotnika w  P rądn i­
ku B iałym , k tóry pod w pływ em  choroby um ysło­
w ej usiłował pozbaw ić się żyoia przez pow iesze­
nie. Desperata p rzew iez iono do szpitala św. Ł a ­
zarza na oddział chorób nerwowych.

—  N A G Ł Y  ZGON. W czora j rano na ul. M yś liw ­
skiej zm arła nagle kobieta niestw ierdzonegc na­
zw iska, oko ło  55 lat licząca. Zaw ezw an y lekarz 
pogotow ia  stw ierdził zgon wskutek udaru serca.

—  P O Ż A R  A U TO D O R O ŻK I. W czora j przed g. 
5-tą popołudniu wybuchł pożar w  dorożce samo­
chodowej Nr. 6729, stojącej przed gmachem g łó w ­
nej poczty. Poża r powstał wskutek krótk iego spię 
cia kabla i ob jął k ierownicę, oba siedzenia, oraz 
budę. Zaw ezw ana straż pożarna zdołała ugasić 
ogień przy pomocy ręcznych gaśnic „M ip im ax". 
nie dopuszczając .do rozszerzen ia się pożaru ku 
zb iorn ikow i benzyny i uchraniając tem samem od 
groźnej eksplozji Szkoda wskutek pożaru w ynosi 
oko ło  1500 zł. Podczas gaszenia szofei palącej 
się taksówki Stefan Żak (la t 25) doznał oparzeń 
na czole i rękach. O patrzył g o  lekarz pogotow ia  
ratunkowego.

—  PO TRACO N E  PRZEZ AU TO  I TR AM W AJ. 
W czora j w  południe została potrącona przez auto 
osobowe Nr. 90073 w  Rynku Głównym, wskutek 
własnej nieostrożności Anna Czajewska (lat 26), za­
mieszkała przy ul. Krasickiego 1. 16, w  czasie gdy 
przechodziła z 1 1/2 rocznem dzieekłem na ręce z K 
nji A — B. Czajewska upadla na bruk z azieckiem, 
przyczem  dziecko odniosło lekkie potłuczenie. — 
Tegoż dnia o godz. 9.20 została potrącona przez 
wóz tram wajowy Unji Nr. 3. na ul. Długiej N. Grab. 
szrift, zam. przy ul. Długiej 1. 54. wskutek czego 
doznała rozciecfątjjjjkrgi i zdarcia naskórka na nodze, 
Grabszrift po w ypS ku  udała się sama do lekarza.

—  SPA D LI Z I-go P IĘ TR A . W czora j o godz. 4.39 
rano robotnicy elektrowni miejskiej Roman Fuehs, za 
mieszkały przy ul. Zyblikiewicza 1. 10 i Andrzej Fi jo­
lek, zam. w  Piaskach Wielkich w czasie zakładania 
przewodu elektrycznego przy ul. Stradoin, wskutek 
usunięcia się drabiny .spadli na chodnik z wysokości 
I. p., przyczem Fucits doznał zwichnięcia obu rąk, 
zaś Fijofek jednej nogi. Obaj po zaopatrzeniu przez 
pogotowie ratunkowe odeszli saiui do domu.

—  Z KRONIKI ARESZTO W AŃ. Anastazja Zaiąc, 
aresztowana została za kradzież 17 tli. crepe de clti- 
ne, wartości 150 zł. na szkodę Amalji W iener, w ła­
ścicielki sklepu przy uf. Stradoin. —  Stawiarski An­
drzej (lat 24) robotnik ze Zelkowa pow. Kraków, i 
Skrzypaczek Henryk (lat 20) robotnik, również ze 
Zelkowa aresztowani zostali za kradzież z Włama­
niem dd sklepu spożyw czego Possa, przy ul. Kościu 
szki 1. 15. —  Rymarz Franciszek (lat 17) bez zaję­
cia i stałego miejsca zamieszkania, aresztowany zo­
stał za kradzież kw oty 15 zł. i pakunku wartości 108 
złotych. —  Petryka W ładysław  (lat 18) zam. przy 
ul. Gertrudy 1. 16, aresztowany został za kradzież 
2 par trzew ików  wartości 87 zł. i 3 opon samoch. war 
tości 550 zł. na szkodę garażu „S top". —  Piechota 
Jan (Lat 35), Soroczyński Stanisław (lat 30), Knapik 
Józef (lat 28) i Obodziński Józef (lat 32), w szyscy z 
Krakowa, aresztowani zostali pod zarzutem oszu­
stwa przy oferowaniu maidwartościowej materii. __
Eisman Emanuel (lat 18) zam. przy ul. M iodowej
1. 5. aresztowany został za kradzież materii jedwab 
nej i obrusu łącznej wartości oitoło 100 zł. na szkodę 
Oskara Helnena

—  KRADZIEŻ W ó z k a  RĘCZNEGO. Tadeusz Klak 
handlowiec, zam. przy Rynku Podgórskim 1. 4, zgło 
sił, że Unia 28 bm„ skradziono mu z podwórza w ózek  
ręczny wartości 80 zł.

—  D J A B L IK  D R U K A R S K I. We wczorajszym 
artykule wstępnym („Na co się to przyda?") w  3 
szpalcie, wiersz 23 od góry, miało być; „...żeśmy 
się podczas wojny celnej jeszcze więatej unieza­
leżnili (a nie: uzależnili) od Niemiec...", co zreszttą 
wynikało z  sensu artykułu.

—  HIRABAJ P ILU  KUM!. Hinduska z szczepn 
Parsów  (Indje) dyplomowana lekarka w ygłosi nader 
ciekaw y odczyt w  języku niemieckim w  niedzielę 
2 grudnia w  sali BoJońskłegu na temat: przyczyny i 
skuteczne zwalczanie chorób. Demonstracja dośwlad 
czalna wachadta syderycznego dla stwierdzenia cho 
rob i zaburzeń w  organiźmie ludzkim. Balety już do 
nabycia u W ł. Bolo-ńskiego, Rynek gł. 34.

—  CEIREI I CHALUC MIZRACHI (Kupa 16, I. p.)
Dziś w piątek punkt, o godz. 7 wiecz. w ygłosi III. od­
czyt z cyklu odczytów kol. J. Konis n. t. „Geneza i 
rozwój chasydyzmu". Jutro w  sobotę punkt, o godz. 
3.30 pop. „Mesibat Oneg Szabat" z udziałem kol. E. 
K iwełz. Goście mile widziani.

—  KO LO  ŻYD. F iAND LO W CÓ W  H APO E L (R y ­
nek gl. 29 I. p.) Dziś punkt, o godz. 8 wiecz. pogt- 
Janka ideologiczna, prowadzi tow. Dr. Otto Mena- 
sche. Jutro o godz. 7.30 wiec?. W ieczorek Literacki.

—  MERKAZ HACEIRIM . Dziś w  piątek o godz. 
.30 w ieczór odczyt tow. I. Lustra na temat: „Pieśń 
K iw etza. Goście miJe widza ani.

—  PRZE D SW IT-H ASZAC H AR : Dziś w  piątek 0 
godz. 7.30 wiecz. seminarium teorji sionizmu, kol. L. 
Hochmana; o godz. 8 wiecz. seminarium „W spólcze- 
snych prądów kulturalnych w  Żydostw ie" tow. Izaa 
ka Sterna; o godz. 7.30 wiecz. 1. kurs j. hebrajskiego, 
kol. M. Rottenberga.

—  „PR ZYSZLO SĆ -H E A T ID " (Zielona 17). Dziś, 
w piątek o godz. 8 wiecz. punkt, referat p. radcy 
Pfeffera na temat „Reklama w życiu gospodarczem" 
Goście tnile widziani.

—  STARANIEM  KOMISJI O ŚW IA TO W E J PRZY  
ZYD . SOC. PA R TJ I R O dO TN . „PO ALEJ-SJO N " 
(Zjedn. z C.P.S.) przy ul Zielonej 8. Dziś w  piątek 
o godz. 8 wiecz. odczyt tow. I. Schora n. t. „O tto 
Weininger, jego poglądy o kobiecie i żydostw ie".

W  lokalu przy ul. Zielonej 8 w  podwórcu odbędzie 
się jutro, w  sobotę o godz. 2.30 zebranie kola mod- 
nJarek w sprawie obecnego położenia w zawodzie.

—  UNJA SJON. REW . NA ZACHODNIĄ MAŁO- 
POLSKĘ 1 SLASK. Dziś w piątek o godz. t> wiec*, 
w lokalu Bi T. przy fil. Zieiona 17 posiedzenie rady 
centralnej. Na porządku dziennym sprawy bardzo 
ważne.
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Z budżetu pt IkJ.i f^rcł dno 13 n^llotiów.
(Telefonem od naszego korespondenta]

Warszawa, 29. 11. Po zapodanemi „uż poprze 
dnio zmiarinm, dokonała komisja budżetowa na- 
sftpującycit jeszcze skreśleń w  budżecie mini­
ster:,’ vn spraw wewnętrznych:..w dziale Woje- 
wódz; v i starostw przyjęła poprawki klubów: 
PPćb Sticni. ctwa Chłopskiego i Wyzwolenia o 
skreślenie z uposażeń urzędniczych 1.957.375 
zł., w różnych wydatkach osobowych śkreśló 
no 103. .;S4, w  podróżach służbowych i pr*esie 
dletiiach skreślono 556 zł., w  śroasacn lokonio- 
cji 132.000 zł., w  pomieszczeniach 450.000 zł., 
w dziale służby zdrowia ustanowiono na potńuC 
lekarska dla ubogej ludności wiejskiej i miast 
5.500.000 zł. Celem stworzenia tytułu prawnego, 
poseł Dąbski zaproponował wniesienie pi zez 
rząd odpowiedniej ustawy' lub też subwericjono 
wnnie prywatnych lekarzy lub szpitali.

Następnie z uposażeń policji państwowe] ni* 
wniosek PPS  skreślono 12.995.865 zł., łącząc to 
z redukcjami personahiemj o 15 proc. W  podró 
żach służbowych i przesiedleniach na wniosek 
3 stronnictw lewicowych skreślona 870.000 zr

w  środkach lokomocji, 6031610 A. z umunduro- 
f wtfńL skrcśionó' 614.000 zł.,, z uzbrojenia 347.250 

zł. \V wydatkach nadzwyczajnych na wniosek 
PPS  skreślpno całą kwotę 700.000 zł. na zapo­
czątkowanie' zaKupi: zakładu zdrojowego w 
Oruskienikach. Na tern głosowanie skończono. 
Na następnem pośiedeznftr w dniu jutrzejszym o 
mawiany będzie budżet Izby kontroli.

Przedstawiciel Koła żyd. głoso 
wał p iżeciw W  funduszowi 

dyspozycyjnemu
(Teielonem oc" naszego Korespoudeatu)

Warszawa. 29. 11. (Sin) Jak się dowiaduję, na 
posiedzeniu komisji btlazetowoj przedstawiciel 
Koła Żydowskiego poseł Grynbaum głosował 
przeciwko funduszowi dyspożA-yjnemu M. S. 
Wewn.. ponieważ Koło głosuje za wszystkiemi 
oszczędnościami budźetowemi.

ich? wjprswy Nobiibyg
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Militaryzacja rządu litewskiego
Kowno 29 11 PAT- W  tutejszych kołach po- 

UtyeznyoL duże zaintoe*uwunie budzi obecnie 
W m tja  obsadzenia stanowiska ministra wojny.
Należy bowiem przypuszczać, że kierowanie 
tym resonęm praęz W aldeuw asa jest tylko 
czasowe. Nawał pracy nie pozwala ministrowi 
atyt wiele cza*u poświęcać sprwom armu Jako 
Jeden z poważanej szych kandydatów na mini- 
*tra wojny wymieniany jest dotychczasowy 
gzęf sztabu piukuw nik Plechawiczius, ,w ręku 
którego znajduje się kierownictwo spraw woj- 
■Jutycu i który pouiaóa największy wpływ w

armji. Przewidywane jest także że brat Piecha 
wicziusa, pułkowtijk. Aleksander Plechawiczius 
oraz dowódca pułku ułańskiego Alitą będrt pr.-e 
niesieni do Kowna gdzie zajm a odpowiedzialne 
stanowiska w armji. Gabinei ministrów ulegnie 
powolnej (lecz stałej mii tai.yzacji. JeżeU stano­

w isko  ministra wojny zairnie Pfe<Ka%*icziu?r 
będzie' oh '-wówczas trzecim oficerem W radzi? 
ministrów, gdyż ministrem spraw wewnęirz 
riych jest pułkownik1 MuatejkU, a nowy mini- 
st,;r komunikacji •W arjaW ś jest także pułków 
nikiem w  rezerwie. , .

Chamberlain zjawił się w parlamencie
I cdpcwiacie rosłem na ERterpelarte

Londyn 29 11 P A T  Sir Austen Chamberlain 
przybył wczoraj d o m z  pieiwszy, po czterech 
m esiącuh podróży wypoczynkowej, do Izby 
Gmin. witany owacyjnie jrrzez przywódców 
wzyatkich stronnictw politycznych. P. Cham 
berlain odzyskał całkowicie siły i zdrowie, a 
także i humor. Odpowiada on na niezliczoną 
ilość pytań zadawanych przez członków Izby, 
M in Cliainbeilain oświadczył, iż rząd hryiyt- 

::ic miał jcsz.c/e -posobności odpowiedzieć 
rządowi niemieckiemu. jak'e zajmuje stanowi­
ą c  w sprawie propozycji lego rządu wcześniej 
«7«go wycofanie wojsk brytyjskich z Nadrenj"i 
c*Łlaf jU ric  lę kwestję >d 'kwestji ewakuacji 
wojsk wszystkich trzech mocarstw.

Zapytany dalej o stanowisko wspólne Wiel­
ki*:; Brytanjl i Japonii ycbec Chin, p. Chamber 
lain oświadczył, że -opiera ś ę ono na zobowi«za 
ninch. zawartych w artykule 8 traktatu wa 
szyngtoiiskiego. z a w a tego z Ch nand w ro\i 
1922 oraz ną fakcie posiadania przez Japonję 
Wielką Brytanię znacznie większych interes 
w Chinach, aniżeli inne państwa, które podpis?:

Choroby nerwowe wieku, 
tiziec tsccgo

Docect Dr. Fi. Artwlński: O chorobach nerwowych 
wieku dziecięcego.

Nakładem Książnicy — Atlas opuściła pras, oro 
szura docenta Artwińskiegó, da;ąca w niczwykL 
'asnym i przeirzysiym wykładzie całokształt o-rga 
niemych i funkcjonalnych schorzeń układu aerwo- 
weiu dzieci. Ze względu na to, że rzecz przeznaczo­
na jest dla szerokich sfer społeczeństwa, a puireżnie 
■łotraktowane sa rozdziały, tyczące się schorzeń or- 

rrny.-h. natomiast obszernie wypadły rozdziały 
■ się do nerwic, przejawów psychopatii i

i ły traktat waszyngtoński. Z tej rzeczywistość’ 
wynika szczególny stosunek wzajemny .W iel­
kiej Brytanji i Japonji uł terenie Chiń i koniecz 
ność stałego komunikowania się i na<ad mim 
strów' obu stron, rezj diującycJ? w  Pekinie. Nara 
dy i wymiana infcrmacyj mają charakter nien- 
rzędowy i wynikają z postanowień waszyngtoń 
skich.. Zresząt podobne narady odbywają się w  
Pekinie między Japonją, Wielką Brytanią i inne 
mi naństwami za pośrednictwem ministrów nad 
zwyczajnych... r

Rozbeżncfśc: *n g  -fV*icusfcie 
w s jirav ’e reparacyj

* Paryż. 29. U. PAT. Jak donosi „Le Journał“ 
przesłana do Paryża odpowiedź angielska w  
sprawie kom.sji rzeczoznawców nie przyłącza 
sie do procedury mianowania rzeczoznawców 

i przez komisję odszkodowań i wypowiada się 
u zeciw pośredniemu ceraniczaniu swobody 
'zalania rzeczoznawców. Pozatem odpowiedź 
alega na szybkie załatwienje sprawy.

histerii t ę u t t  .*«*  gięfcekitr materiale obaervracyi. 
i doświadczeń. t

Autor nie zadowolił siię jedynie podaniem klinicz­
nego przebiegu, ale wyciąga praktyczne wnioski, re- 
kap.iulując je w  rożdzraie o zapobieganiu nerwow o­
ści. Specjalną uwagę .poświęca autor życiu p łciowe­
mu, u, dzieci . m łodzieży, — kwestii, stojącej obecnie 
W centrum zagadnień wychowawćaych. W ydaie mi 
się jednak, iż za mało podkreślony został moment 
odpowiedniego wychowania rodzfimtgn, które w ię­
cej może dać dz:ceku, niż wszystkie książki uświa­
damiające, obrazy fńmowe, oc -zy ty  i t. p.

Uważam wydanie książeczki za iakt w agi pierw­
szorzędnej, będący 'bardzo na Czasie,' zw łaszcza w 
dzisiejszym pełnym kataklizmów '.,tierwowym “  wie­
ku. Och Ł eo t V, ander.

Kapitan włoski Mariano, który pełnił urząd 
II. komendantaf',iltalji“, usiłował po fatalnym 
upadku sterowca, wraz z członkami wyprawy  
Zappim i Maimgreenem pieszo osiągnąć stały 
ląd. Doznał jednak przytem tak ciężkich ran, że 
po uratowaniu rozbitków, musiano mu amputo­
wać prawą nogę. W  tych dniach dopiero kapi­
tan Mariano mógł rozpocząć podróż powrotną 
do ojczyzny'. Rycina nasza przdstawia go wspar

tui ____________

Polsko-niemiecki układ drzewny 
obowiązuje do 4. grodnia Li,
Warszawa. 29. 11. PĄT-Radio Między mini­

sterstwem spraw zagranicznych a poselstwem 
iiiemieck^em w Warszawie doszio do porozu­
mienia, co do polskon-iemicckiegc układu w  
sprawie tymczasowego, uregulowania obrotu 
drzewnego między Foiską a Niemcami z dnia 
30 listopada 1927. Na mocy porozumienia u- 
kład obowiązywać będzie dc 4 grudnia 1928.

Co do przedłużenia układu na dalszy okres 
czasu toczą się obecnie rokowania pomiędzy o- 
bu stronami.

łnlerpelacja w sejmie gdańskim 
w sprawie interwencji Komisarza 

sen. Rzeczypospolitej
Gdańsk. 29. 11. PAT. Na wczorajszem posie­

dzeniu sejmu gdańskiego znalazła się na po’ ząd 
ku azieanym interepelpeja partji narouowo-nie 
mieckiej w  sprawie inaerwencj: komisarza ’ ge­
neralnego Rzplitej Polskiej w Gdańsku w  związ 
ku z kongresami nięirieekienii, które się odbyły, 
w lecie tego roku w  Gdańsku, a które niejedno 
krotnie przybierały cechy tendencyjrych mam 
festacyj Odpowiadając w  ihfierut ąenatu prezy 
dent Sahm skreślił odpowiedź-senktu, w  której 
podkreśla w  szczególności, że urzędnicy gdań­
scy nie występował’ podczas wspomnianych 
kongresów w charakterze oficjalnym. Senat da 
je wyraz swemu ubolewaniu, że tręść noty ko­
misarza generalnego przedostała się do wiado­
mości prasy skutkiem niedyskrecji jegnego z  u- 
rzędników senatu, który to fakt senat potępia 
jak najostrzej. W  dyskusji, jaka. się wywiązała, 
zabiał głos poseł Bogdan, należący również do 
partji narodowoniemieckiei. usiłując tę 'sprawę 
wykorzystać dla agitacji przedwyborczej zo 
względu na zbliżający się w dniu 9 grudnia ple­
biscyt nad zimana Konstytucji gdańskiej. Wzglę 
dem demagogii posła Bogdana zachowywały 
sie inne partie sejmu z wyjątkiem nacjonalr 
stów, z lekceważącym spokojem, przyczem cha 
raktarystyczr.em jest, że w  dyskusji nie zabiera 
ła głosu żadna inna partja, wchodząca w  skład 
sejmu gdańskiego

Fopełm ł &ucnobó;‘stwo 7 tęsknoty 
za ojczyzną

Wiedćń 29. 11. PAT. Dzienniki donosy z Ni 
cei że w  tamtejszym hotelu popełni* samobój­
stwo. wygnany przez rząd Kemala Paszy b. pc 
seł turecki Zeki Bey. Przyczyna samobójstwa 
była tęsknota za krajem.
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 !► Spieszcie wszyscy ułrzeć <
ft«iw i«kizy obraz sezonu, rekordowe arcydzieło gry

Film. którv wszystkich zachwyci i do łez wzruszy ■

KGB1E1Y NP SUSKIEJ DRODZE I
Porywający dramat iud/.kich namiętności. —  W  głównej roli: IG O  SYM 

D ziś codzienn ie w  K in ie  „ W  A N D  A * *

Sensacja polityczna w Ameryce
Przewodniczący komisji flotowej zwraca sio wprost do BakfwtnO 

w sprawie porozumienia morskiego.
doir.ość o tym projekcie wywołała w amery­
kańskich kołach urzędowych wielkie oburze­
nie. Zarzuca się Brittenowi, że postępowanie je 
go narusza ustawę, ponieważ konstytucja Sta­
nów Zjednoczonych zakazuje obywatelom na­
wiązywanie kontaktu w sprawach zagranicz­
nych z obcymi.

2 GIEŁDY

Wiedeń, 29 11 PAT. Dzienniki donoszą z N. 
Jorku, że przewodniczący komisji flotowej Br11 
tea wystosował z własnej inicjatywy do premje 
ra Baldwina telegram, w którym proponuje 
mu odbycie wspólnego posiedzenia, które mia­
łoby się zająć kwestją równości na morzu po­
między Anglją a Stanami Zjeęliioczoaemi. W  ia

Dalsze ecłia afery goleszowskiej
we Wiedniu

Wiedeń, 29 11 PAT. Na podstawi© śledztwa 
policji gospodarczej w sprawie spekulacji akcja 
mi polskiemi, aresztowany został agent handlo 
wy Abraham Rosenblatt pod zarzutem zbrodni 
oszustwa i oszukańczej krydy. Rosenblatt wy 
rządził bankowi Eihenschutza przez swoje spe­
kulacje szkodę na t miljon sh.

Wiedeń, 29 11 P A I .  Na giełdzie dzisiejszej 
nastąpiła ltkka zwyżka akcyj Goleszowa i in­
nych papierów polskich. Oprócz wymienio­

nych banków zaangażowali się także w speku­
lacji Goleszowskiej także i dwaj senzale giełdo 
wk których zobowiązania wynoszą 160,000 sh. 
Dzienniki donoszą, że policja bada księgi Eiben 
sebiitza i Neu‘a a nadto przesłuchuje członków 
konsorcjum Eihenschutza. Jeden z nich, jak 
donosi „Wiener Alg. Z tg" został aresztowany- 
Eibenschutz przesłuchany w śledztwie tłuma­
czy się tern że akcje Goleszowa zakupywał na 
zlecenie interesentów polskich-

Więc jednak w Lrgano?
Wiedeń, 29 11 P A T .  Z  P a ry ża  d on oszą  dzień 

niki ż© p o tw ierd za  -ię lam  w iad om ość , że  sesja  
grudniowa Rady Ligi N a ro d ó w  odbęilz:e s*ę 
tym razem w  Lugano.

Kierownicy grupy Aitlon Fran­
ca i se wykluczeni z kościoła 

katolickiego
Mediolan. l 1 »AW ) „Coiriere de’'a SB;;.*'1 

donosi, że papież zamierza rzekomo kierowni­
ków „Action Francalse" wykluczyć z Kościoła 
katolickiego, jako heretyków.

Czech — przywódcą III. Międzynarodówki.

Przywódca czeskiej partji komunistycznej Dr. 
Smeral upatrzony jest na stanowisko przewod­
niczącego III. Międzynarodówki w Moskwie, 
^r. Smeral, który jest ożeniony z krewną Stali 

na. bawi już od przeszło roku w Moskwie. 
^ B S B i B B a a B e a a a a i  

— BNEJ-SJON, Zielona 17. Dziś w piątek o go­
dzinie 7.30 w. wygłosi p. A. Hofs-latfer referat n t. 
Możliwości rozwoju Palestyny. Goście mile w i­
d i i*^

Sir Erie Drummond w Berlinie
Berlin. 29. 11. PAT. Sekretarz generalny Li 

gi Narodów SiT Erie Drummond przybył dziś 

rano do Berlina, gdzie zatrzymał się do wieczo 
ra. Sir Erie Drumond jest gościem ministra 
Stresemanna.

Zgon senatora F. Cremieux
Paryż. 29. 11. ŻAT. Zmarł tu przeżywszy lat 

59. znany prawnik i polityk francuski Fernand 
Cremieux, członek znanej żydowsko francn- 
skiei rodziny Creniieux Zmarły wydał szereg 
dziel z dziedziny prawa brał czynny udzia* w 
życiu politycznem. jako człor-ek stronnictwa ra 
dykałów. W  r. 1895 wybrany został do parla­
mentu francusk!ego i  depatartamentu Gard. zaś 
od roku 1903 był członkiem Senatu.

Po wiHki>l«c*«i luonlfci
—  ECHA NADUŻYĆ W  ELEKTROW NI MIEJ­

SKIEJ. Jak się dowiadujemy, prokuratura krakow­
ska zainteresowała się sprawa zarzutów co do nad 
użyć w elektrowni miejskiej. W  dniu wczorajszym 
przesłucha! prokurator dr. Kalczyński kilku radców 
miejskich w związku z tą sprawą.

Również w  magistracie samym toczą się dochodzę 

nia administracyjne prowadzone przez dwóch urzęd 

ników, delegowanych specjaln e przez preaydjum 

miasta. ________ _________

ZE SPORTU
-  KRAKOWSKI OKRĘGOW Y ZWIĄZEK PING. 

j PO N O O W Y komunikuje, iż druga runda mis irzostw

iedriostkowych Krakowa odhędzie się dzii w piątek 

w lokalu ZRKS „Am atorzy" Dietla 45 oraa iutro w 

sobotę w lokalu RKS „L eg ja " Dunajewskiego 5 III. p. 
Początek w obydwa dni punkt, o godz. 7 wiecz, Ze 

względu na odpadnięcie w I. rundzie zawodników 

słabszych, rozgryw ki w II. rundzie zapowiadają się 

niezwykle interesująco.

Giełda krakowska
K raków , 29. 11. 1928. Akcje  ulrzwuane. Dolar 

lekka .LaIi-ej
P a p ie ry  bankowe: Bank Polsk i 17.,. PrJteiu) sio 

w y 106.
Papaery handlowe: Bhurmu 0.50.
Papiery przemysłowe: Z ielen iew sk i .117.30, A- 

/ol 3.80-3.76. E lektrow nia -)3, Gurbui ma 8.50
Zebranie g ie łdow e cechow ało lcudci:cir na u,;oł 

. utrzymaną, Ghęć kupna sloiinkowu n.fW.elka'. 
W iększych ob rotów  dokonano jedyn ie Bank eiu 
Polsk im  po kursie lekko mocniejszym  Zielenił w- 
ski i  A zo t nieco słabiej. Reszta, pa.p.e.ów bez 
zmiiany. Siersza górn icza w  płaceniu 100 bez o d lo ­
tów. Usposobienie spokojne. Ruch slaby.

N a pogiełdzau ob ja w  podobny. Płacono 5-proc 
D olarów kę 106, nieoo mocniej. 4-proc. P ren ijów kę 
inw estycyjną 115, Nobel 25.50, Tepcge 0.25 i ćnue- 
lów  0.18 utrzymane Obroty na o gó l małe

W ału ty i d ew izy  o fic ja ln ie  bez obrotów .
W  prywatnych obrotach na rynku walutowym  

nastrój di a dolara go tów k ow ego  słabszy pod 
w p ływ em  siln ie jszej podaży jako i braku g n ie w ­
ki z ło tow e j W  K ra kow ie  dolar go tów kow y 8 87 
i  trzy  czw arte  do 8.88 i jedna czwarta, czek', ban­
kow o 8.90— 8.90 i pół W arszaw a  doi 8 87 i pół 
do 8.88, czeki 8.89 i  trzy czw arte  d o  8.90 i jedn i 
czw arta. L w ó w  doi 8.87 i pól do 8.88 i jedna czw ar 
ta, czeki 8.90—8.90 i pół. K a tow ice  doi. 8.88—8.38 
i  pół, czeiki 8.90 i jednać zw arta  do 8 90 i H-zy 
czwarte. Kurs plaoeniia Banku Po lsk iego  niezm ie­
niony.

Gieida warszawska
W arszaw a 29. U . P A T . A k c je : bank D yskonto­

w y  134 i pół, P o lsk i 174, Sp. Zar. 3, Spiess 210, 
S iał i św iatło  111, Cukier 52, W ęg ie l 101, 101 i trzy, 
czwarta, Nobel 26, 26 i  trzy  czwarte, L ilp op  38 i  
pół, 38 i Łrzyc zw arte, 38 i pół, M odrze jów  34 i je  
dna czw arta , NorbMu 210, O strow iec 100, P a row o* 
z y  27, Rudzki 42, Starachow ice 41 i  pół, 41 i  je* 
dna czw arta, Z ielen iew sk i 145, Haberbusch 225, 
Spirytus 27 i  pól. 4-proc. inw estycyjna 115 i  jeduw 
czw arta , 115, 115 i  pół, 5-proc. do larow a 105, 104, 
5-proc. koinwersyjna 67, 5-proc. ko le jow a 60, 6* 
proc. do larow a 85 i  pół, 10-proc. ko le jow a  102 i. 
pół, 8-proc, L. Z. Banku Gospodarstwa K ra jó w **  
go  94. 'i

W a lu ty : B elg ja  12S.93 i  pół, 124.25, 123.62, Lot*, 
dyn 43.25 i pół. 43.36, 43.15, N o w y  Jork 8.90, 8.9(8, 
8.88, P a ry ż  34.86, 34.95, 34.77, Szw ajcarja  171.8% 
172.23, 171.37, Wiedeń 125.34, 125.65, 125.08, W ło-hjJ 
46.74, 46.86, 46.62, M arka niem iecki 21256.

C lelda wiadeńskć)
W iedeń, 29. 11 P A T . W a lu ty  i  d ew izy : Am ster­

dam 285.16, Berlin  169.20, Budapeszt 123.82, Bu­
kareszt 4.26, Londyn 34.44 i pół, N o w y  Jork 709.75 
P a ry ż  27.74, P raga  21.02 i  siedem ósmych, W a r ­
szawa 79.56— 79.84, Zurych 136.72 i pół. Am erykafi 
s.kie 707.75, N iem ieckie 168.95, Angie lsk ie  34.3B, 
Francuskie 27.69, Jugosłow iańskie 12.40, S zw a j­
carsk ie 136.40, czeskie 21 i  jedna czw arta, W ęg ie r ­
skie 123.90

Pap iery  w artośc iow e: Renta m ajowa 0.75, en- 
ta lutowa 0.75, Tureck ie 30 i trzy  czwarte, Bank 
M ałopolsk i 0.15, H ipoteczny 89, Kom pas 0.77. M er­
kury 22.15, C zern iow ieeka 68.75, Północna 1169, 
Południow a 13.75. G oleszów  260, Cement 105. B ro­
w ary  173, A lp iny 42.96. K rupp 1259, Rimn 11860 
Skoda 294 i trzy  czw arte. Z ielen iew sk i 119, Fanto 
6.60, K arpa ty  18.60, G alicja 68 i pół. Nafta 30.

Gietda lurychiKa
Zurycn, 29. 11 P A T . P a ry ż  20 30. Londyn 2518 

i  jedna czw arta, N ow y  Jork 5.19, Belgja 72.20, 
W łochy 27.20.. H iszpanja 83.67 i pół, Hol and ja 
208 55, B er lin * 2 3  53, W iedeń 73, Sztokholm 138 80, 
O slo 136.40, Kopenhaga 13840, Sofja .3 i trzy  
czw arte, P raga  15 39 W arszaw a 58.20. Budapeszt 
3.12, H els ing fors  13.09, Buenos A ires 219.

ZAPOW IEDŹ W YJAZD U  P. DF.WEY‘A. Doradca 
finansowy Banku Polskiego, p. Dewey, wyieżdża 
wkrótce po świętach Bożego Narodzeióa do Stanów 
Zjednoczonych w spiawach rodzinnych. Podróż p. 
D ew ey ‘a potrwa kilka tygodni.

P IERW SZE  POSIEDZENIE RAD Y RO ZBU D O W Y 
M IAST. W  dniu 29 b m. odbędzie się pierwsze po­
siedzenie Rady Rozbudowy M.ast. utworzone' P ' z y  
Ministerstwie sprav wewnętrznych. W  pos edzen u 
Rady wezmą udział, poza przadsiawieiclami Mm. 
spraw wewn.. delegaci Ministerstwa sk-irbn Rf-bńt 
publicznych i Związki: Miast.

UKŁADY H AND LO W E POLSKO-W ĘGIERSKIE. 
Rokowania polsko-węgierskie o dodatkowy protokół 
traktatu handlowego z Węgrauń. cdhyw -óe w 
Budapeszcie, rozwijają się poiryśiiilc De> ga.ja pai- 
ska powróci do W arszaw y po ■zakończeniu m kowa*. 
co nastąpi w początkach przyszłego tygodnia.
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L Wolne r orsdy ]
■ZDOLNEJ stenotypistki, piszącej biegłe na maszy­

nie, z gruntowną znr.^moścfą -stęnosr.tiii pr-iskicj i 
niemieckiej, poszukuje firma: łieff.ier i Berger, u!, 
św. Anny 3. Zgłoszenia psd»is;ą własnoręcznie pł- 
sanemi ofertami i odpisami świadectw wyłącznie^ od 
godz. 3—4 popołudniu. 13/4 g

POSZUKUJE SIĘ zaraz zdolnej panienki do szy­
cia kapeluszy ua maszynie „A n iu ", na bardzo dob- 
Tych warunkach. Zgłoszenia listowne do Adm. „N. 
Dziennika" pod „Dobre warunki". 1360 g

| Posad poszukują (
PA N N A  początkująca, pisząca na maszynie, znają­

ca język niemiecki, poszukuje posady. Zgłoszenia 
pod „Skromne wym agania" do Adm ,,N. Dzienni- 
ka“ . 1372 g

Ważne dla Pań!

I Lokale i
POKÓJ elegancki, z osobnem wejściem, ewentu­

alnie z telefonem, w  okolicy Stradomla, na dobrych 
warunkach zaraz do wynajęcia. W iadomość: Kra­
ków, Skrytka poczt. 303. 1375 g

M IESZKANIE z utrzymaniem dla akademika lub 
nrzędnika, przy obywatelskiej rodzinie zaraz do 
wynajęcia. Zgłoszenia z grzeczności przyjmuje Adw. 
Dr. Krengel, Kraków. Grodzka 32. 3437 x

POKÓJ frontowy, słoneczny, z osobnem wejściem, 
z utrzymaniem, dla 2 studentów lub akademików' 
(Względnie studentek lub akademii czek) do wynaję­
cia. Zgłoszenia: Drowa Damciowa, ul. Długa 33, III. 
piętio. '  4321 bp

DO WYNAJĘCIA 2 piękne pokoje z komfortem i 
centralnem ogrzewaniem, nadające się także na biu­
ro htb zakład dentystyczny. Zgłoszenia pod „M ie­
szkanie" do Adm. ,,N. Dziennika". 1377 g

MŁODE bezdzietne małżeństwo poszukuje pokoju 
z kuchnią. Czynsz z góry za rok Zgłoszenia na 
adres: Maksymilian Friedler, Kraków, Kochanow­
skiego 22, I. piętro.

r Kupno

r Sprzedał

I Różne

Ł Matrymonialne ]
DLA PA N N Y  20-letniej, przystojnej, inteligentnej, 

z dobrej rodziny, posiadającej dobrze zaprowadzo- 
nj i urządzony zakład dentystyczny i mieszkanie, 
szukam m ężczyzny dentysty do lat 30, Żyda, Mało­
polanina, z dobrej rodziny, o nieskazitelnym charak­
terze, w  celu matrymonialnym. Zgłoszenia nieanoni- 
m owe z fotografią i referencjami skierować pod „P o  
w ażny", Kraków, Skrytka pocztowa 253. Dyskrecję 
(  zw rot fotografii zapewniam. 3434 er

Sześciotygodniowy zbio­
row y kurs tkanin plecio­
nych (szaliki, chustki, ka­
mizelki, pulowery i t. p.) 
Także ula Pań przyjezd­
nych. Przyjmuje się za­
mów.en a Zakład szycia 
„ E M K A - 1,  K r a k ó w ,  
l't;ddc!ióvv 3, sk lep .

DACHÓWCZARKI z podkładkami do dachówek 
Cementowych, używane, kupujemy. —  O ferty pod 
Kleinman 1 Jassy, Mielec. 3433x

1
OKAZYJNIE tanio do sprzedania partja pił gatro- 

w ych remszajdsłdch la ,  ewentualnie częściowo: 
Biuro Techniczne Inż. Józef We-ingriin, Kraków, 
Clroble 17, Tel. 2145. 2436 er

J
PODGÓRZE, RYNEK GŁÓWNY 12, „K U L T U R A " 

wypożyczalnia książek, poleca bogaty wybór ksią­
żek polskich i niemieckich. Urzędnicy, uczniowie bez 
kaucji. Zniżki kinowe. 3435 er

ARON LANOSAM , Błażowa, unieważnia zgubioną 
książeczkę wojskową, wydaną przez P. K. U. Rze­
s z ó w ^ ________________  3432 x

ED W ARD  Przetocki unieważnia zagubioną ksią­
żkę wojskową rocznika 1891, wydaną przez P . K. U. 
Kraków. 1376

CHCESZ O TR ZYM AĆ  P O S A D Ę ?^M u sisz ukoń­
czyć kursy fachowe korespondencyjne profesora 
Sekulowicza. W arszawa, Żórawia 42 Kursy w yu­
czają .istownie: buchaiaerji. rachunkowości kupiec­
kiej. koerspondencji handlowej, stenografii, nauk: 
handlu, prawa, kaligrafii, pisania na maszynach, to­
waroznawstwa. angielskiego, francuskiego, niemiec­
kiego. pisowni oraz gramatyki polskiej. Po ukończe­
niu świadectwo. Żądajcie prospektów! 3187 %

f T T T T m
Reklama
dźwignia
handlu

▲ ▲ ▲ ▲ ▲ ▲ ▲ ▲

NAJLEPSZY 
ZEGAREK SZWAJCARSKI

Precyzyjny! Elegancki!

Błędnicę
N ied okrw is tość  usuwa, działa
wzmacniająco, odżywczo pod­
nieca apetyt, nieoceniony śro­
dek dla rek on w a lescen tów

Mra Krzysztoforskiego wino chinowo-żeiaziste na
maladze hiszpańskiej. — Do nabycia w e wszystkich 
aptekach j droguerjacb. Cena za fi. 4.25 zł., pół 2.40, 
W e własnym interesie żądać w yraźn ie  Mra K rzysz­
toforskiego wino chinowo-żeiaziste. — Laboratorium 
chem. farm. Mr. M. Krzysztoforski, Tarnów. 3035x

poleca pracownia b lacharska 
51

LAKIER DO
— .PAZNOKCI

Ilonami'

P O W S Z E C H N I E  P O L E C A N Y !

Wytworną fciclrrrę- męską 
i damską

crcpe-de-chinową i jadwabną, oraz wszelkie zamó­
wienia w  zakres bielizny i haftu wchodzące, w yko­
nuje szybko i starannie pracownia Ogniska Pracy, 
ul. Mikołajska 9 II. p 'ęiro, codziennie od godz. 11— 1 
z wyjątkiem sobót. 3415 bp

SUKNIE, PŁASZCZE, ROSTJUMY
wedie najświeższych żurnali paryskich wykonuje 
pracownia Ogniska Pracy, Mikołajska 9 II. piętro 

codziennie od godz. 11— 1. z wyjątkiem sobót. Za­

mówienia z prowincji wykonuje się natychmiast.

Zew.eće nścnk
9

!

z literatury hebrajskiej i żydowskiej
w oryg. i tłumaczeniach z W j  dawnictw: Sztybla, 
Central Btlcher, Kultur-l iga, Harz i R. Lówit

z Wiednia . oleca

K s i w i a  judaistyczna Simche Trbnka
K u u ó w ,  Ca«Qzowskl«go L. 1.

4 21bp Najdogodniesze warunki spłaty.

f  P rzetarg i publiczne “ 1
Dyrekcja Koleł Państwowych w Katowicach ogła­

sza przetarg publiczny na dostawę podrozjezdnic dę­
bowych według warunków technicznych na dostawę 
podrozjezdnic o wymiarach i ilościach poniżej poda­
nych:

195 sztuk długości 2.70 m .X l6 X l6  cm.; 149 szt. 
di. 3,10 m .X26; 200 szt. dl. 3,20 m.; 100 szt. dl. 3,30 
m.; 170 szt. dl. 3,40 m.; 405 szt. di. 3,50 m.; 155 szt. 
di. 3,60 m.; 147 szt. di. 3,70 m.; 268 szt. dl. 3,80 m.;
167 szt. dl. 3,90 m.; 200 szt. dl. 4,00 m.; 140 szt. dl.
4.10 m.; 253 szt. dl. 4,20 m.; 167 szt. dt. 4.3C ta.;
145 szt. dl. 4,40 m.; 241 szt. at. 4,50 m.; 145 .z*, dł 
4,60 m.; 134 szt. dt. 4,70 m,; 235 szt. dł. 4,80 tu.;
146 szt. dt. 4,90 m.; 27 szt. dt. 5,00 m.; 16 szt. dl.
5.10 m.; 14 szt. di. 5,20 m.; 13 szt. dl. 5,30 m.; 3
szt. dt. 5,40 nr.; 13 szt. dt. 5,50 m.; 13 szt. dt. 5,60
m.: 13szt. dt. 5,80 m.; 8 szt. dt. 6,00 m.; 13 szt. dl.
6.10 m.; 12 szt. dl. 6,20 m.; 12 szt. dl. 6,40 m.; 12
szt. dt. 6,60 m.; 11 szt. dt. 6,70 m.; 64 szt. dł. 7,20
m.; 64 szt. dł. 7,60 ni.

O ferty należy złożyć z cenami stalemi w złotych 
za 1 sztukę z każdego poszczególnego wymiaru lo­
co wagon stacia załadowania P. K. O. do dnia 18 
grudnia 1928 r. godzina 12-ta, w podwójnej, zapie­
czętowanej i -zalakowane] kopercie z napisem: „O - 
ferta do przetargu na dostawę podrozjezdnic dębo­
wych na dzień 18 grudnia 1928 r.“

Otwarcie ofert nastąpi tego samego dnia o godz. 
12-ej, w pokoju 311 D. K. P.

Do oferty należy dołączyć pokwitowanie Kasy Głó 
wnej D. K. P. na wpłacone wadium w  wysokości 
3%  wartości zaoferowanego materiału. O feny bez 
wadjum rozpatrywane nie będą.

Warunki dostawy, zaw ierające bliższe szczegóły, 
wydaje W ydzia ł Zasobów' D. K. P . w Katowicach 
(pekój 311) bezpośrednio lub pocztą za nadesłaniem 
opłaty pocztowej i złożeniem 2 zł. za druki.

P ro w in c ja  i W y ja z d  do  W a rs z a w y  z b y te c z u y i
Załatwiamy wszelkie zlecenia w sądach, urzędach pań 
-Iwowych • komunnlru eh. insi-tucjach finansowych 

wszystkich innych, intei wencie, zastępstw/ , poiach, 
ulom acie we wszelkich sprawach. Windykacje weksl 

321*3! i należności. Aywiady.
łilURO „POMOC PRAW NO-HANDLOW A* Warszawę 
Mowy Świat 28. Prosimy załączać znaczki pocztowe ra 
udpow.edż. Korespondenci w calei Polsce poszukiwali

P rzy  idź o s o b iśc ie
albo Dadeśl.i chaiakier p sma swój lub 2a- yęgĘfflh 
interesowane1 osoby. >akomun knj imię rok 
i miesiąc urodzeń a tawaier. żonaty woo 
wiec, ilość osób raibliższe: rędziny, a otrzy- \T 
masz szc/.egółową analizę charakieru, okre- 
ślen/B zalet, wad, zdolność i prz< znaczenia Odpowiedz 
na szc/erze zadane pytania, ;ak również horoskop słyn­
nego medjuni M-lle Evigny bezinteresownie, l ecz na 
pokrycie kosztów ogłoszeń, wydatków pocztow ch i kan­
celaryjnych załączyć zł. 2 (można w znaczkach pocztow. i 
Osobiście przyjmuje 12 7. Protokóły, odezwy,podzięko­
wania najwyb. osób stolicy Warszawa, Psycho-Grałolog 
tśzjller-Łjzkolnik, Redakcja „Sw it“ , Nowowiejska 32 m.6

► ► ► ► ► ► ► » ► ► ► > ► > ► ►

BIURO PO ŚR E D N IC TW A  P R A C Y  D LA KO BIET
Przy Zjednoczemu Kobiet żydowskich. Rynek gl. 29, 
I. piętro, pośredniczy w  wyszukiwaniu posad dla 
wszelkiej kategorii pracy kobiecej.

Biuro otwarte codziennie od godz. 3 i pół do 6-teJ, 
z wyjątkiem sobót I świąt żydowskich.

Prosi się pracodawców o zgłaszanie wolnych po­
sad. 2797 x
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